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Dwutygodnik KRAKÓW.PL można otrzymać w budynkach Urzędu Miasta Krakowa przy pl. Wszystkich Świętych 3–4, ul. Grunwaldzkiej 8, ul. Lubelskiej 27, w Rynku Podgórskim 1 i 2, na os. Zgody 2, 
przy ul. Stachowicza 18, al. Powstania Warszawskiego 10, ul. Wielopole 18a, ul. Wielickiej 28a, ul. Sarego 4 oraz w krakowskich szpitalach, siedzibach jednostek miejskich, Punktach Obsługi Mieszkańca 
(CH Bonarka, CH Bronowice, CH Serenada), w Punktach Sprzedaży Biletów MPK (ul. Podwale 3/5, św. Wawrzyńca 13, przy Dworcu Głównym Wschód), przychodniach, Centrach Aktywności Seniorów 
i bibliotekach.

KRAKÓW.PL otrzymać można także w sieci saloników prasowych KOLPORTER S.A.: ul. Bałuckiego 17 / Konfederacka 1, al. Pokoju 20, ul. Beskidzka 28, ul. Kalwaryjska 42, ul. Powstańców 34C, ul. Misiołka 1, 
ul. Jerzmanowskiego 12 (Biedronka), ul. Nowohucka 52 (SELGROS), ul. Pawia (Galeria Krakowska), ul. Ćwiklińskiej 12 (Carrefour – przejście), ul. Balicka 18, ul. Opolska 100 (VINCI), ul. Lubicz L2, Stawowa 61 
(Galeria Bronowice, parter), ul. Pawia 5A (Dworzec PKP), al. Pokoju 67 (M1), al. Pokoju 33, Komandosów 8, al. Bora Komorowskiego 41 (Serenada).

W dniu ukazania się numeru, w godzinach porannych, dwutygodnik rozdawany jest na rondach Grunwaldzkim, Mogilskim, Matecznego, Kocmyrzowskim, na skrzyżowaniach Królewska / al. Mickiewicza, 
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Od redakcji

Szanowni 
Państwo, 

Dziesięć dni temu rozpoczęła się w Krakowie „śmieciowa re-
wolucja”. Nie do końca zgadzam się z tym określeniem, bo 
co prawda trzeba będzie na nowo nauczyć się, które od-

pady powinny trafić do którego kubła, ale sama idea segregowa-
nia śmieci krakowianom nie jest obca. Podobnie jak i idea dbałości 
o środowisko, o czym przekonują nas co roku tłumy uczestniczące 
w Dniach Ziemi. Ale jak się okazuje, nasze uczestnictwo w podob-
nych wydarzeniach to nie tylko rozrywka czy chęć otrzymania dar-
mowych sadzonek. To także solidna porcja wiedzy o problemach 
związanych z zanieczyszczeniem środowiska. 

Nie ukrywam, że patrząc na kolejne artykuły i kampanie infor-
macyjne poświęcone problemowi smogu, wielokrotnie zastana-
wiałam się, ilu krakowian tak naprawdę jest świadomych zagro-
żenia, zna działania Miasta w tym zakresie i wie o wchodzącym 
w życie we wrześniu tego roku zakazie palenia w piecach węglem 
i drewnem. 

Teraz już wiem. Z badań, które w marcu przeprowadzono na 
zlecenie krakowskiej Straży Miejskiej, wynika, że aż 97 proc. kra-
kowian wie, że w naszym mieście będzie obowiązywał całkowity 
zakaz palenia węglem i drewnem, a połowa potrafi podać datę 
wejścia w życie tego przepisu. Co więcej, 80 proc. krakowian uwa-
ża, że wprowadzenie takiego przepisu jest słuszną decyzją. To 

doskonały wynik, tym bardziej że badania sondażowe wykonywa-
ne w Małopolsce pokazywały, że poziom wiedzy o uchwale anty-
smogowej wśród mieszkańców naszego województwa jest raczej 
niewielki. Mogliśmy się domyślać, że poziom wiedzy o problemie 
smogu w Krakowie będzie wyższy niż w województwie, ale wyni-
ki i tak nas zaskoczyły.

Gdy piszę te słowa, nie wiem jeszcze, czy krakowskie szkoły 
podstawowe i gimnazja przystąpią do strajku. Wiem, że dla absol-
wentów tych szkół to szczególnie stresujące chwile. W tym tygo-
dniu zgodnie z planem powinny się odbyć egzaminy gimnazjalne, 
w przyszłym – swoją wiedzę będą sprawdzać absolwenci podsta-
wówek. Wierzę, że mimo stresu wszystko Wam pójdzie wspania-
le. Wszystkim życzę wiary w siebie, trochę luzu, no i oczywiście 
tego, by pytania okazały się dziecinnie łatwe! Powodzenia!

Monika Chylaszek
Dyrektor Wydziału Komunikacji Społecznej 

Urzędu Miasta Krakowa 

fot. Bogusław Świerzowski
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pojemnik. Z  kolei mieszkańcy domów jednorodzinnych dostaną 
więcej worków. Pojemników nie będzie więcej – opcjonalnie poja-
wi się tylko dodatkowy pojemnik bio – informuje MPO, podkreśla-
jąc, że odpady bio, które są najbardziej kłopotliwe dla mieszkań-
ców, będą odbierane raz w tygodniu. Za każdym razem pojemniki 
zostaną umyte.

Zabawki, zużyta ziemia, fusy z kawy – gdzie wyrzucać?
Nowe zasady mogą budzić wśród mieszkańców Krakowa pew-

ne wątpliwości. Nie zawsze jest oczywiste, co robić z niektórymi 
odpadami. Krakowianie pytają np., gdzie będą wyrzucać zabaw-
ki. – Najczęściej zabawki są zrobione z kilku różnych materiałów, 
których nie da się rozdzielić, dlatego powinny trafić do pojemni-
ków na odpady zmieszane. Natomiast zabawki elektroniczne to 
elektroodpady i można je oddawać w Lamusowni, Centrum Eko-
logicznym Barycz albo naszej Elektrobrygadzie na telefon – infor-
muje MPO. 

Do odpadów mieszanych powinny trafiać też m.in. ubrania 
(w tym np. buty, rajstopy), foliowe opakowania, żwirek do kuwet, 
a także… zużyta ziemia. – Zużyta ziemia nie jest problemem, kie-
dy mamy do dyspozycji ogród, działkę albo trawnik – można ją po 
prostu tam rozsypać. Kiedy nie mamy takich możliwości, zużyta 
ziemia po kwiatach powinna trafić do pojemnika na odpady zmie-
szane – podkreśla MPO. 

Warto też pamiętać, że trawa, liście, rozdrobnione gałęzie czy ścię-
te zielone części roślin to odpady, które można np. oddać w Punkcie 
Selektywnej Zbiórki Odpadów PGOW Barycz przy ul. Krzemieniec-
kiej 40 w Krakowie.

Trzeba podkreślić, że w wyniku nowych przepisów zmienia się 
np. zasada wyrzucania fusów z kawy. – To odpady bio i wrzucamy 
je do pojemnika brązowego, a dotychczas trafiały do pojemnika 
na odpady mieszane – informuje Odorczuk. 

Inny nieoczywisty przypadek to styropian, w który często jest 
opakowywany sprzęt RTV czy AGD. – W Krakowie styropianowe 
opakowania z  produktów spożywczych i  styropian z  opakowań 
wyrzucamy do żółtego pojemnika – trzeba tylko dokładnie opróż-
nić je z zawartości – podkreśla Odorczuk. Do żółtego pojemnika 
wrzucamy też zużyte garnki i patelnie.

A co z aerozolami? – W Krakowie opakowania po aerozolach, 
które są opróżnione, możemy wrzucać do żółtego pojemnika, 
przeznaczonego m.in. na tworzywa sztuczne. Jest to możliwe, 
ponieważ krakowska sortownia pozwala na wyodrębnienie tych 
opakowań z całego strumienia odpadów i dzięki temu mogą być 
skierowane do recyklingu. Opakowania po aerozolach zawierają 
jeszcze kosmetyk w środku. Jeżeli są to opakowania ciśnieniowe, 
powinny być traktowane przez nas jako opakowania niebezpiecz-
ne. Jako takie powinny być oddawane do punktów selektywnej 
zbiórki odpadów komunalnych – informuje MPO.

Tadeusz Mordarski

Zmiany w stolicy Małopolski wynikają nie tylko z konieczno-
ści dostosowania się do przepisów Unii Europejskiej, ale 
także są wprowadzane w  ramach ujednolicenia zasad se-

gregacji śmieci na terenie całej Polski.  – To efekt rozporządze-
nia ministra środowiska sprzed dwóch lat. Różne gminy różnie je 
wprowadzają. Zależy to od czasu, na jaki miały podpisane umowy 
na transport czy odbiór odpadów od mieszkańców. W każdej gmi-
nie wypada to inaczej. U nas poprzednia umowa skończyła się pod 
koniec marca. Od kwietnia musi zostać podpisana nowa, uwzględ-
niająca zmienione przepisy – tłumaczy rzecznik Miejskiego Przed-
siębiorstwa Oczyszczania w Krakowie Piotr Odorczuk. 

Dwa dodatkowe pojemniki
Co przynoszą nowe przepisy? W  ich wyniku m.in. odmienną 

funkcję pełni pojemnik niebieski. Do osobnego kontenera – brą-
zowego – będziemy wrzucać bioodpady kuchenne. Odpady zmie-
szane będą zbierane w szarych pojemnikach.

– Zwiększa się liczba frakcji, które mamy segregować, czy-
li z  dotychczasowych trzech pojemników robi się pięć. Do tej 
pory w żółtym pojemniku gromadziliśmy papier, metal i tworzy-
wa sztuczne. Z  tego pojemnika wydzielamy dodatkowo papier. 
On będzie teraz w  niebieskim pojemniku. Szkło pozostaje bez 
zmian  – wrzucamy je do zielonego pojemnika  – wyjaśnia Odor-
czuk. I dodaje: – Kolejna zmiana polega na tym, że ze śmieci, które 
dotychczas trafiały do niebieskiego pojemnika na odpady zmie-
szane, oddzielamy odpady bio, czyli resztki kuchenne. Będziemy 
je wrzucać do odrębnych pojemników, brązowych. Pojemniki na 
odpady zmieszane – z niebieskich – staną się szare lub czarne.

Jak informuje MPO, nie wszystkie pojemniki zostaną wymie-
nione 1 kwietnia. Wystarczy, że będą odpowiednio podpisane. 
Do 2020 r. mogą mieć naklejki informujące, do czego służy dany 

Śmieciowa rewolucja 
To nie prima aprilis! Od 1 kwietnia w  Krakowie obowiązują nowe zasady dotyczące segregacji śmieci. W  altanach 
śmietnikowych pojawiły się pojemniki w nowych kolorach: brązowym i czarnym. Jakie odpady mają do nich trafiać? 
Jakie zmiany jeszcze czekają krakowian? I czym zaowocują nowe przepisy? – Z całą pewnością poprawi się jakość odzy-
skiwanego papieru, który nie będzie zabrudzony. To także szansa na to, że podniesie się poziom recyklingu w naszym 
mieście – podkreśla rzecznik MPO w Krakowie.

Należy pamiętać, że do żadnego z tych pojemników nie 
można wrzucać odpadów niebezpiecznych, czyli np. baterii, 
żarówek, zużytego sprzętu elektrycznego i elektroniczne-
go, przeterminowanych lekarstw, odpadów budowlanych, 
resztek farb, lakierów, opakowań po smarach i olejach sil-
nikowych. Miasto pomaga jednak pozbyć się tych kłopo-
tliwych śmieci. MPO oferuje usługę „Elektrobrygada na 
telefon” (tel. 801 084 084), dostępne są też Punkty Selek-
tywnej Zbiórki Odpadów Komunalnych w Lamusowni przy 
ul. Nowohuckiej 1 oraz PGOW Barycz przy ul. Krzemieniec-
kiej 40, czy też „Krakowskie ekopudełka”. 
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Jak podkreśla Piotr Odorczuk, zmia-
na przepisów w żaden sposób nie wpływa 
na dotychczasowe przyzwyczajenia i  do-
bre praktyki. – Każdy powinien sam ocenić, 
czy dane opakowanie, np. po jogurcie, jest 
czyste czy nie. W opakowaniu nie powinno 
być resztek, powinno być w miarę czyste. 
Opakowanie po jogurcie wrzucamy do żół-
tego pojemnika, jak do tej pory. 

W  razie wątpliwości jest kilka źródeł, 
z  których mieszkaniec dowie się, jak ma 
segregować odpady.  – Przede wszystkim 
może do nas zadzwonić na infolinię albo 
napisać e-maila z pytaniem. Może też zgło-
sić się do nas za pośrednictwem fanpa-
ge’a na Facebooku. Tam też jest sporo in-
formacji, gdzie wyrzucać odpady – dodaje 
rzecznik. 

Lepsza segregacja – lepsza jakość 
odzyskiwanego papieru
Z jakimi reakcjami mieszkańców spoty-

kają się zmiany dotyczące segregacji od-
padów? Pytani o to, w większości przyzna-
ją, że nowe rozwiązania są potrzebne.

– Pochwalam nowe przepisy. Los plane-
ty leży mi na sercu. Poza tym dokładniejsza 

segregacja usprawni pracę sortowni. Pra-
cę, która z pewnością nie należy do najła-
twiejszych – mówi pani Jadwiga z krakow-
skiego Kazimierza. Podobnego zdania jest 
pan Jan, mieszkaniec Krowodrzy.  – Oba-
wiam się tylko trochę, że zostaną podwyż-
szone opłaty za wywóz śmieci. Idea jednak 
jest słuszna – zaznacza.

Rzecznik MPO zapewnia, że nowe prze-
pisy przyniosą pozytywne skutki. – Z całą 
pewnością poprawi się jakość odzyskiwa-
nego papieru, który nie będzie zabrudzo-
ny. To rzecz, na którą skarżyły się papier-
nie – mówi.

Wprowadzenie nowych przepisów to 
także szansa na to, że podniesie się po-
ziom recyklingu Krakowa.  – To zbliży nas 
do ostatecznego spełnienia wymogów 
unijnych, które są coraz wyższe. Kraków 
spełnia je już od lat, ale te wymagania cały 
czas rosną i  do 2020  r. powinniśmy mieć, 
tak jak wszystkie gminy w Polsce, 50-pro-
centowy poziom recyklingu. Zakładamy, 
że w tym roku przekroczymy 40 proc., więc 
bardzo dużo zależy od nas, mieszkańców – 
podkreśla Piotr Odorczuk. 

5 pojemników – co powinno do nich trafiać?

• �żółty pojemnik – METALE i TWORZYWA SZTUCZNE, czyli m.in. plastikowe butel-
ki, puszki po napojach i konserwach, opakowania po produktach spożywczych 
czy środkach czystości, opakowania wielomateriałowe – takie jak kartony po 
mleku i sokach, plastikowe worki i reklamówki, styropian niebudowlany, drob-
ny złom żelazny;

• �niebieski pojemnik – PAPIER I TEKTURA, czyli: opakowania z papieru i kartonu, 
torby i worki papierowe, gazety, katalogi, ulotki, zeszyty, książki, papier biuro-
wy, papier pakowy; UWAGA: ważne, by papier był suchy i niezatłuszczony;

• �zielony pojemnik – SZKŁO, czyli szklane butelki i słoiki, szklane opakowania po 
kosmetykach; UWAGA: nie należy tu wrzucać szkła hartowanego, zbrojonego, 
luster czy szkła stołowego;

• �brązowy pojemnik – BIO; przeznaczony jest na odpady biodegradowalne, takie 
jak odpadki warzywne i  owocowe (obierki), resztki jedzenia, skorupki z  jajek, 
fusy z kawy i herbaty; UWAGA: nie należy wrzucać do niego mięsa i kości;

• �szary pojemnik – POZOSTAŁE ODPADY (ZMIESZANE) – tu powinny trafiać za-
tłuszczony papier, zabrudzone folie, zużyte artykuły higieniczne (np. papierowe 
chusteczki, pieluchy), lakierowany lub powleczony folią papier, ceramika, porce-
lana, kryształy, szkło stołowe i żaroodporne, lustra, mięso, kości, ości.
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Dbajmy o środowisko
O nowych zasadach segregowania śmieci, Dniach Ziemi oraz trosce o śro-
dowisko z prezydentem Krakowa Jackiem Majchrowskim rozmawia Beata 
Klejbuk-Goździalska.

W Krakowie właśnie wprowadzono nowe zasady dotyczące segregacji odpadów. Przy 
okazji pojawiło się wiele pytań, np. gdzie pomieścić taką liczbę koszy, oraz wątpliwości, 
co wrzucać do którego pojemnika i czy aby na pewno posegregowane przez nas śmieci 
nie trafią do jednego kontenera…
Jacek Majchrowski: Przede wszystkim te zasady wprowadzono nie tylko w Krakowie, po-
nieważ mamy tutaj do czynienia z  regulacjami unijnymi. Doskonale rozumiem wszystkie 
wątpliwości, które pojawiają się przy tej okazji, ale chciałem przypomnieć, że jeszcze całkiem 
niedawno podobne wątpliwości mieliśmy odnośnie do samego segregowania surowców 
wtórnych. Minęło kilka lat i osobne pojemniki na szkło, plastik czy papier są dla nas całkowi-
cie naturalne i nie wrzucamy wszystkich śmieci do jednego kosza z odpadkami. Co więcej, se-
gregowanie przestało nas męczyć. Stało się normalne. Dlatego jestem przekonany, że i tym 
razem przyzwyczaimy się do nowych zasad i po kilku latach nie będziemy pamiętać, że była 
to dla nas jakakolwiek trudność. Najbardziej jak zwykle liczę na dzieci. Już wtedy przekona-
liśmy się, że to one najszybciej nauczyły się nowych zasad, a potem uczyły rodziców i dziad-
ków. Teraz pewnie będzie podobnie. Na razie zachęcam, by w przypadku wątpliwości kontak-
tować się z MPO, ale zerknąć też do specjalnie przygotowanych ulotek, na których wszystko 
jest wytłumaczone. Warto też uważnie przeczytać KRAKÓW.PL, który właśnie trzymają Pań-
stwo w ręku.

Zmiana zbiegła się praktycznie z Dniem Ziemi (22 kwietnia), który w Krakowie święto-
wany jest od 21 lat…
JM: Co więcej – poprzedziła ją akcja „Godzina dla Ziemi”. Jak co roku na najważniejszych kra-
kowskich zabytkach i obiektach takich jak Centrum Kongresowe ICE czy TAURON Arena Kra-
ków zgasło światło. To, że wiele osób już wcześniej pytało, czy Kraków dołączy do akcji, po-
kazuje, jak bardzo zmieniła się nasza mentalność. Zaczęliśmy szanować to, co mamy, w myśl 
zasady, że ziemi nie odziedziczyliśmy po przodkach, ale wypożyczyliśmy od naszych dzieci. 

Wspomniane przez Panią Dni Ziemi od lat przyciągają tłumy krakowian. Już dziś zapra-
szam na tegoroczną edycję 26 i 27 kwietnia na al. Róż. Jak zawsze będziemy rozdawać sa-
dzonki w zamian za surówce wtórne. Szczególną uwagę zwrócimy na nowe zasady segrega-
cji odpadów, a MPO z myślą o dzieciach przygotuje specjalne zajęcia i warsztaty. Dni Ziemi 
jak co roku będą okazją dla miejskich instytucji, by zaprezentować krakowianom swoją dzia-
łalność i przypomnieć, że w Krakowie możemy np. pić wodę prosto z kranu i jest ona najczyst-
sza w Europie. 

Mamy także jeden z najnowocześniejszych Zakładów Termicznego Przekształcania Odpa-
dów, z którego kominów ulatnia się jedynie para wodna. Mamy też najbardziej ekologiczny 
w Polsce tabor komunikacji miejskiej. Dni Ziemi będą okazją do zwiedzenia Lamusowni i Eko-
spalarni.

Ponieważ jesteśmy na finiszu akcji wymiany pieców węglowych, przypomnimy tym, któ-
rzy jeszcze nie zlikwidowali palenisk, że mogą starać się o dotację, ale jest to już naprawdę 
ostatni dzwonek. Po tegorocznych Dniach Ziemi, podobnie jak w ubiegłych latach, zostanie 
trwały ślad – wspólnie będziemy sadzić drzewa, a dla tych, którzy chcą się czegoś więcej do-
wiedzieć o lesie, specjalne zajęcia przygotują pracownicy i studenci Wydziału Leśnego Uni-
wersytetu Rolniczego.

A jak Pan dba o środowisko?
JM: Pewnie tak samo jak większość krakowian. Ogrzewam dom gazem, a wiele lat temu, gdy 
go budowałem, zrezygnowałem z zainstalowania kominka. Nie spalam w ogrodzie trawy ani 
gałęzi, tylko wystawiam odpady zielone w workach razem z resztą śmieci. Segreguję odpady. 
Nie marnuję wody ani energii. Nie sądzę, żebym robił coś niezwykłego, ale dbanie o środowi-
sko składa się przecież właśnie z takich drobnych, codziennych dobrych nawyków.

Podczas Dni Ziemi 
szczególną uwagę 
zwrócimy na nowe 
zasady segregacji 
odpadów, a MPO 
z myślą o dzieciach 
przygotuje specjalne 
zajęcia i warsztaty. 
Jak co roku miejskie 
instytucje zaprezentują 
krakowianom swoją 
działalność i przypomną, 
że w Krakowie możemy 
np. pić wodę prosto 
z kranu i jest ona 
najczystsza w Europie. 
Mamy także jeden 
z najnowocześniejszych 
Zakładów Termicznego 
Przekształcania 
Odpadów, z którego 
kominów ulatnia się 
jedynie para wodna, 
a także najbardziej 
ekologiczny w Polsce 
tabor komunikacji 
miejskiej. 

fot. Bogusław Świerzowski
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Joanna Korta

Większe środki (10  mln na zada-
nia ogólnomiejskie, 20  mln na 
dzielnicowe), zniesienie ograni-

czeń wieku dla osób składających projek-
ty, przeniesienie terminu głosowania na 
jesień (28 września – 7 października) oraz 
możliwość składania propozycji zadań 
dzielnicowych poza dzielnicą swojego za-
mieszkania  – to najważniejsze zmiany, ja-
kie  – względem lat poprzednich  – zaszły 
w  tegorocznej edycji budżetu obywatel-
skiego. 

Jeszcze raz o wszystkich modyfikacjach 
będzie można usłyszeć podczas spot
kań konsultacyjnych, które odbędą się 
m.in. w klubach i centrach kultury (szcze-
góły w  ramce). Będą one jednak przede 
wszystkim okazją dla autorów projektów 
do omówienia ich pomysłów i  skonsulto-
wania ewentualnych wątpliwości ze spe-
cjalistami. 

Maj upłynie pod znakiem składania 
wniosków. Tradycyjnie odbędą się też trzy 
maratony ich pisania.  – Wiemy, że duża 
część osób zostawia to na ostatnią chwilę, 

a  że w  grupie pracuje się lepiej, zaprosi-
my krakowian do wspólnej pracy  – mówi 
Andrzej Kulig, zastępca prezydenta Kra-
kowa ds. polityki społecznej i komunalnej 
i  dodaje, że duża akcja informacyjna zo-
stanie przeprowadzona w szkołach, ponie-
waż uczniowie poniżej 16. roku życia także 
będą mieli możliwość aktywnego włącze-
nia się w zmienianie miasta poprzez swo-
je pomysły. 

Jeśli wszystko pójdzie zgodnie z planem, 
zwycięskie projekty poznamy 23 paździer-
nika. Będą one realizowane już w 2020 r. 

***
Przypominamy, że jeszcze przez dwa 

dni, do 12 kwietnia, można zgłosić swój 
udział w programach: Ambasador Budżetu 
Obywatelskiego i  Młodzieżowy Ambasa-
dor Budżetu Obywatelskiego. Zapraszamy 
wszystkich, którzy w aktywny sposób chcą 
promować krakowski budżet obywatelski 
i działać na jego rzecz w swoim otoczeniu. 
Szczegółowe informacje o  programach, 
regulamin oraz formularz zgłoszeniowy 
można znaleźć na stronie: www.krakow.pl 
w zakładce: BO.

Budżet obywatelski: 
ruszają spotkania 
Już 15 kwietnia w Centrum Obywatelskim przy ul. Reymonta 20 odbędzie się 
pierwsze z  serii spotkań konsultacyjnych poświęconych tegorocznej edycji 
budżetu obywatelskiego. Aż do połowy maja wszyscy zainteresowani będą 
mogli pytać, radzić się, rozwiewać wątpliwości, szukać inspiracji  – wszyst-
ko po to, by jak najlepiej mogli przygotować projekt dzielnicowy lub ogólno-
miejski. 

Spotkania konsultacyjne

15 kwietnia, godz. 18.00, Centrum Obywatelskie, ul. Reymonta 20
16 kwietnia, godz. 18.00, Szkoła Podstawowa nr 64, ul. Sadzawki 1
18 kwietnia, godz. 18.00, Ośrodek Ruczaj, ul. Rostworowskiego 13
23 kwietnia, godz. 17.00, os. Zgody 7
24 kwietnia, godz. 18.00, Centrum Kultury Podgórza, ul. Sokolska 13
25 kwietnia, godz. 18.00, Klub Aleksandry, ul. Aleksandry 1
8 maja, godz. 18.00, Centrum Kultury „Dworek Białoprądnicki”, ul. Papiernicza 2
9 maja, godz. 18.00, Klub Kultury Mydlniki, ul. Balicka 289
13 maja, godz. 18.00, Klub Kultury Wróblowice, ul. Niewodniczańskiego 74
15 maja, godz. 18.00, Klub Kultury Kuźnia OKN, os. Złotego Wieku 14
16 maja, godz. 18.00, Wydział Polityki Społecznej i Zdrowia (MCD), ul. Bracka 10
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Miasto – Zielony Kraków

Już Galileusz jako pierwszy stwierdził, 
że księga przyrody zapisana jest ję-
zykiem matematyki. Chociaż czasem 

na pozór trudno w to uwierzyć, patrząc na 
naturę zachwycającą nas swoim pięknem 
i  odwołującą się najczęściej do naszych 
emocji, to podobnie jak w  matematyce  – 
każdy jej element ma swoje znaczenie. 
Takie połączenie można znaleźć w  par-
ku kieszonkowym w  Dzielnicy X Swoszo-
wice. Łakniesz wiedzy i  masz głowę peł-
ną dziecięcej wyobraźni? Odwiedź park 
przy ul. Kłuszyńskiej. Specjalnie zaprojek-
towane ławki i  tablice kredowe pozwolą 
na przeprowadzenie lekcji na świeżym po-
wietrzu. W  ogrodzie matematycznym nie 
tylko dzieci, ale także dorośli będą mogli 
zapoznać się z rozmaitymi ciekawostkami 
i obudzić kreatywność. Chwile relaksu za-
pewnią stoły piknikowe i hamaki otoczone 
mnóstwem kolorowych kwiatów jeżówki, 
rudbekii, pysznogłówki i szafirka. (AM)

Już niebawem na krakowskiej mapie pojawi się kolejne miejsce, które powstaje dzię-
ki zaangażowaniu mieszkańców. Wspólnie wypracowana podczas warsztatów zor-
ganizowanych przez ZZM koncepcja zamieni 7,8 ha niezagospodarowanego terenu 

między ulicami Reduta, Kuczkowskiego i rzeką Sudół na duży park z bogatą infrastruktu-
rą. W tym momencie kończą się prace nad sporym placem zabaw, na montaż czeka mała 
architektura (ławki, kosze, leżaki czy hamaki). Cały czas budowany jest wielofunkcyjny 
pawilon, mający stanowić serce parku. Z zaplanowanych działań pozostały jeszcze prace 
wykończeniowe przy ścieżkach oraz budowa głównej drogi. Na przełomie czerwca i lipca 
krakowianie będą mogli korzystać już z w pełni urządzonej przestrzeni, w której znajdą 
się miejsca sprzyjające beztroskiej zabawie, spokojnemu relaksowi oraz aktywnej rekre-
acji. Więcej szczegółów już wkrótce. (AM)

Pożegnanie zimy i  przygotowanie do cieplejszej aury to przede wszystkim wio-
senne porządki. Czyszczenia wymagają chociażby parkowe alejki, które zimą po-
sypywane były piaskiem. W  zależności od nawierzchni alejki są zamiatane ręcz-

nie czy przez zamiatarki bądź czyszczone wodą tam, gdzie jest to możliwe. Wiosenne 
porządki nieco inaczej wyglądają na obszarach specjalnych stref przyrodniczych, w któ-
rych zabiegi pielęgnacyjne ograniczone są do minimum, po to aby miejsca te mogły sta-
nowić schronienie dla zwierząt i dostarczać im pokarmu. Prac porządkowych wymaga-
ją również zbiorniki wodne, które wiosną trzeba oczyścić z nadmiaru roślin pływających 
i którym należy odsłonić lustro wody. Trzeba też uporządkować linię brzegową poprzez 
wycięcie trzciny rosnącej wokół. Wszystko to zapobiega zarastaniu stawów, które są sie-
dliskiem licznych odmian ryb, gadów i płazów żyjących na podmokłych terenach. W wie-
lu stawach np. przy ul. Kaczeńcowej wykonywane są badania wody, dzięki którym będzie 
można podjąć decyzję o jej mikrobiologicznym oczyszczaniu. 

Okolice zbiorników wodnych, które spełniają również funkcje rekreacyjne, także wy-
magają posprzątania śmieci, których wciąż w takich miejscach pojawia się bardzo dużo. 
W wyniku porządkowania czterech stawów w obrębie użytku ekologicznego Rybitwy wy-
dobyto katastrofalną liczbę 30 t śmieci, będących w głównej mierze wytworem działal-
ności człowieka. To niestety obraz nadal wciąż powszechny, a mający bardzo negatywne 
konsekwencje dla środowiska, którego jesteśmy częścią. Wiosenne porządki mają więc 
również to mało optymistyczne oblicze, którego zmiana wymaga edukacji i zwiększania 
świadomości zagrożeń, jakie niosą za sobą wszechobecny konsumpcjonizm i brak troski 
o środowisko naturalne. (AM)

Ogród 
matematyczny 
w Swoszowicach

Park Reduta coraz bliżej

Wiosenne porządki ZZM

zdjęcia: archiwum ZZM
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Miasto

Anna Górska

Koszt remontu oddziału i wybudowania nowej sali operacyj-
nej to prawie 7,2 mln zł, które pochodzą z budżetu miasta 
i UE. To nie koniec tegorocznych inwestycji w nowohuckim 

szpitalu. 2 mln 691 tys. zł z budżetu Miasta Krakowa przeznaczo-
no także na remont apteki szpitalnej. Farmaceuci rozpoczyna-
ją pracę w odnowionych warunkach, które spełniają europejskie 
standardy. 

– Mam nadzieję, że udało się nam stworzyć miejsce, w którym 
kobiety w najważniejszym momencie swojego życia będą się czu-
ły godnie – zaznacza dr n. med. Jerzy Friediger, dyrektor Szpitala 
Specjalistycznego im. S. Żeromskiego SP ZOZ w Krakowie. Dyrek-
tor dodaje, że do tej pory na oddziale, który wygrywał ogólno-
polskie akcje „Obywatel Mama” czy „Rodzić po Ludzku”, brako-
wało nowoczesnych i komfortowych sal. Dzięki remontowi to się 
zmieniło. Na oddziale wybudowano także nową salę operacyjną 

Dominika Biesiada

Kraków jest pierwszym miastem w  Polsce, w  którym uru-
chomiono linię autobusową obsługiwaną wyłącznie przez 
autobusy elektryczne. Aktualnie mamy ich 26. Buduje-

my stacje ładowania bezpośrednio zasilane z tramwajowej trak-
cji elektrycznej, jak również w  zajezdniach autobusowych. Nie-
bawem czekają nas kolejne zakupy ekologicznych autobusów 
zeroemisyjnych. Następnym krokiem w kierunku realizacji Usta-
wy o elektromobilności i paliwach alternatywnych jest pozyska-
nie samochodów i stacji ładowania dla floty Gminy Miejskiej Kra-
ków – zaznaczył Tadeusz Trzmiel, prezes KHK SA, który odebrał 
certyfikaty.

o podwyższonym rygorze. Jest wyposażona w sprzęt niezbędny 
do wykonywania zabiegów ginekologicznych. Nowoczesny sprzęt 
pozwoli znieczulać pacjentki wygodnie i bezpiecznie.

Na ginekologię w „Żeromskim” trafia rocznie ponad 5 tys. ko-
biet, w  tym ponad 2,5  tys. pań decyduje się tu na poród. Od-
dział Ginekologiczno-Położniczy od wielu lat należy do naj-
bardziej obleganych w  regionie. „Bocianówka” jest zwycięzcą 
w  plebiscycie „Rodzić po Ludzku”, zajęła także pierwsze miej-
sce w rankingu lecznic w zakresie opieki okołoporodowej zorga-
nizowanym przez stowarzyszenie „Obywatel Mama”. W ramach 
projektu stowarzyszenie zrealizowało audyt społeczny wszyst-
kich 28 szpitali i oddziałów położniczych w Małopolsce. Ponad-
to w  2018  r. po raz kolejny „Żeromski” przeszedł pozytywnie 
powtórną ocenę tytułu „Szpital przyjazny dziecku”. Warto też 
zaznaczyć, że w  tym szpitalu pracuje najlepsza położna w  Pol-
sce – Monika Wójcik, która wygrała w 2018 r. w ogólnopolskim 
plebiscycie „Położna na medal”.

Ustawa o  elektromobilności i  paliwach alternatywnych 
z 11 stycznia 2018 r. nakłada liczne obowiązki na jednostki samo-
rządu terytorialnego. Już w 2020 r. gminy i powiaty powyżej 50 tys. 
mieszkańców powinny zapewnić udział pojazdów elektrycznych 
we flocie użytkowanych pojazdów na poziomie 10 proc. Podobne 
wymogi dotyczą świadczenia usług komunikacji miejskiej oraz in-
nych zadań własnych gminy. Docelowo, co najmniej 30 proc. pojaz-
dów będzie musiało być zero- lub niskoemisyjne.

Porodówka  
jak marzenie

Kraków przyjazny 
elektromobilności

Komfortowe łóżka, jasne kolory ścian i  żaluzji, łazien-
ka przy każdej sali – Oddział Ginekologiczno-Położniczy 
w  „Żeromskim” zyskał nowe życie. Żadnych rewolucji, 
ale dla przyszłych mam otoczenie i estetyka są ważne.

Urząd Miasta Krakowa z  certyfikatem „Miasto przyja-
zne elektromobilności”, a  Krakowski Holding Komu-
nalny SA  – „Przedsiębiorstwo przyjazne elektromo-
bilności”  – wyróżnienia przyznano 19 marca podczas 
szkolenia „Elekromobilność w praktyce”.

Apteka szpitalna

2 mln 691 tys. zł z budżetu Miasta Krakowa przeznaczono 
na remont apteki szpitalnej i jej nowoczesne wyposażenie. 
Zmodernizowana Apteka w „Żeromskim” jest zaopatrzona 
w  system wentylacji nawiewno-wywiewnej z  układem fil-
trów mikrobiologicznych, zapewniający absolutną steryl-
ność. Powstały tu także dwie nowe pracownie: żywienia po-
zajelitowego i receptury aseptycznej.
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21 marca
• �Wizyta Zastępcy Szefa Misji Ambasady Brytyjskiej w Warszawie 

Jasona Rheinberga

• �Spotkanie z  dziećmi i  nauczycielami z  Hiszpanii, Portugalii, 
Włoch, Cypru i Polski w związku z realizacją projektu międzyna-
rodowego „Together we can” (Prezydent Krakowa złożył auto-
graf na pięciu koszulkach, które następnie zostaną przekazane 
na aukcję charytatywną), sala Portretowa

22 marca
• �Spotkanie z pisarką i malarką Romą Ligocką, wręczenie odzna-

ki Honoris Gratia

Kalendarium Prezydenta Miasta Krakowa

• �Wizyta przedstawicieli Zarządu Europejskiej Akademii Gastro-
nomicznej

25 marca
• �Posiedzenie Rady Unii Metropolii Polskich, Pałac Kultury i  Na-

uki, Warszawa
• �Spotkanie Komitetu Organizacyjnego Święta Wolności i Solidar-

ności, Pałac Kultury i Nauki, Warszawa

26 marca
• �Spotkanie z nowo mianowanymi profesorami, Podziemia Rynku

27 marca
• �Rozmowa na żywo z mieszkańcami (Facebook)

29 marca
• �Uroczystości pogrzebowe Stanisława Madeja, wieloletniego 

Przewodniczącego Rady i Zarządu Dzielnicy XVII, cmentarz Grę-
bałowski

1 kwietnia
• �Otwarcie XVIII Europejskiego Kongresu Informacji Renowacyj-

nej, Sala Obrad RMK
• �Spotkanie z ambasadorem Indii Tsewangiem Namgyalem

2 kwietnia
• �Wręczenie Nagrody im. Klemensa Bąkowskiego Tadeuszowi Ja-

kubowiczowi, sala Miedziana, Pałac „Pod Krzysztofory”, Rynek 
Główny 35

Więcej wydarzeń miejskich oraz fotorelacji znajdziesz  
w OTO FOTOkronice Miasta Krakowa: krakow.pl/otofotokronika

zdjęcia: Wiesław Majka



14

Miasto

„Razem możemy wszystko”!

Joanna Dubiel 
Julia Żylina-Chudzik

Prezydent Miasta Krakowa 
spotkał się 21 marca z grupą 
dzieci i nauczycieli z Polski, 
Hiszpanii, Portugalii, Włoch 
i Cypru – uczestnikami projektu 
edukacyjnego Erasmus Plus 
„Together we can” („Razem możemy 
wszystko”). 

Międzynarodowy projekt Erasmus Plus 
„Razem możemy wszystko” skupia się na 
edukacji włączającej uczniów z  grup po-
szkodowanych społecznie i  gospodarczo, 
ale bynajmniej się do nich nie ogranicza. 
Jego celem jest wyeliminowanie różnych 
form wykluczenia i dyskryminacji poprzez 
rozwijanie umiejętności społecznych 
uczniów w  zakresie tolerancji, promowa-
nie równości, podnoszenie świadomości 
różnorodności Europy w  szkołach, pobu-
dzanie u uczniów poczucia przynależności 
do szerszej społeczności opartej na war-
tościach tolerancji i  solidarności. Każdy 
team narodowy projektu składa się z sze-
ściu młodych ludzi i  dwóch–trzech opie-
kunów. W Krakowie w projekcie uczestni-
czą uczennice i uczniowie klas 4–8 Szkoły 
Podstawowej nr 34. Placówka ta jest w na-
szym mieście liderem w  zakresie uczest-
nictwa w  projektach międzynarodowych 
Erasmus Plus.

Projekt „Razem możemy wszystko” 
jest realizowany w  ramach progra-
mu Erasmus w szkołach pięciu part-

nerskich krajów: Polski, Hiszpanii, Portu-
galii, Włoch oraz Cypru. W ubiegłym roku, 
podczas wizyty dzieci i nauczycieli w Por-
to, odbyły się warsztaty na temat wielo-
kulturowości. Kolejne hasła przewodnie 
projektu przeciw dyskryminacji to: wy-
kluczenie ekonomiczne (warsztaty na Cy-
prze), równość płci (Hiszpania) oraz mi-
granci/uchodźcy (Włochy). 

Tegoroczne warsztaty odbyły się 20 mar-
ca w Szkole Podstawowej nr 34 im. Obroń-
ców Poczty Polskiej w  Gdańsku z  siedzibą 
przy ul.  Urzędniczej 65 w  Krakowie i  były 
poświęcone tematyce solidarności społecz-
nej. Uczniowie i nauczyciele z krajów part-
nerskich pracowali w  międzynarodowych 
grupach, przygotowując interaktywne pla-
katy oraz projektując koszulki prezentują-
ce hasła i symbole związane z popieranymi 
przez dzieci wartościami. 

Prezydent Jacek Majchrowski został 
jednomyślnie wybrany przez krakowskie 
dzieci jako osoba, którą utożsamiają z ide-
ami solidarności społecznej. To właśnie 
dlatego podczas spotkania w magistracie 
21 marca prezydent jako pierwszy złożył 
na przygotowanych przez dzieci koszul-
kach swój autograf.  – Chociaż w  naszym 
mieście realizowane są różne programy 
na rzecz wsparcia, urzędowa pomoc nie 
wystarczy, aby osoby pokrzywdzone wie-
działy, że ktoś o nich pamięta (…). Dlatego 
wasze zaangażowanie w  projekt „Razem 
możemy wszystko” to piękny przykład 
dla innych!  – powiedział podczas spotka-
nia z dziećmi Jacek Majchrowski. W przy-
szłości o złożenie podpisów na koszulkach 
dzieci chcą poprosić także Jerzego Owsia-
ka, Lecha Wałęsę, Donalda Tuska, Roberta 
Lewandowskiego i  Kamila Stocha. Orygi-
nalne koszulki będą zlicytowane, a zebra-
ne środki finansowe – przekazane organi-
zacji wspierającej prawa człowieka. 

Uczestnicy projektu edukacyjnego Erasmus Plus „Together we can” podczas spotkania z Prezydentem Miasta Krakowa / zdjęcia: Wiesław Majka
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Podczas ośmiu dni festiwalu (15–22 
kwietnia) w  kościołach św. Kata-
rzyny Aleksandryjskiej i  Świętego 

Krzyża oraz w  świeckich wnętrzach Cen-
trum Kongresowego ICE Kraków wybitni 
włoscy i polscy artyści zagrają dzieła z Ne-
apolu, Rzymu, Wenecji, Mediolanu, Fer-
rary czy Modeny. Program przygotowany 
przez maestro Antonia Floria, założycie-
la i  szefa artystycznego Cappelli Neapo-
litany, we współpracy z  Krakowskim Biu-
rem Festiwalowym nie tylko przeprowadzi 
melomanów przez specyfikę poszczegól-
nych ośrodków artystycznych, ale pokaże 
też mnogość odcieni włoskiej twórczości 
związanej z  okresem Wielkiego Tygodnia 
i Wielkanocy. 

Tegoroczny festiwal Misteria Pascha-
lia nie ograniczy się do samych koncertów. 
Dzięki współpracy z tak uznanymi osobami 
i instytucjami jak muzykolog Dinko Fabris, 
watykańskie Nazionale Conservatorio di 
Musica, Włoski Instytut Kultury w  Krako-
wie czy Instytut Muzykologii UJ organiza-
torzy festiwalu przybliżą włoskie tradycje 
i  dziedzictwo kulturowe oraz zaproponu-
ją szereg wydarzeń edukacyjnych ukazu-
jących piękno i złożoność włoskiej muzyki 
dawnych wieków. Zapraszamy! (EK)

Około  300 wojów i białek, starcie dwóch wielkich armii, osada słowiańska i jarmark 
historyczny, czyli barwna i  pełna przygód podróż w  czasie do wieków średnich. 
23 kwietnia (w godz. 11.30–18.00) Centrum Kultury Podgórza zaprasza na Trady-

cyjne Święto Rękawki na kopcu Krakusa. Podczas tegorocznych obchodów, organizowanych 
pod hasłem „Zdrowia, szczęścia. Niech się darzy…”, uczestnicy będą mogli nie tylko zoba-
czyć rekonstrukcje wydarzeń i zwyczajów sprzed setek lat, ale również poznać tajniki wcze-
snośredniowiecznej medycyny i nauk magicznych. Wstęp na wydarzenie jest bezpłatny.

Imprezę rozpocznie obrzęd rozpalenia ognia, a  tuż po nim odbędzie się zwyczajowy 
bieg wojów wokół kopca. W programie imprezy znalazły się również ciekawe insceniza-
cje, m.in. „Leczenie chorych na wszelakie schorzenia”, nie zabraknie także wróżby pomyśl-
ności dla grodu Kraka. Punktem kulminacyjnym (godz. 16.00) będzie starcie Wiślan z na-
jeźdźcami. 

Zgodnie z motywem przewodnim tegorocznej edycji Tradycyjnego Święta Rękawki na 
uczestników wydarzenia będą również czekać „Wiedzący”, czyli wczesnośredniowieczni 
specjaliści od zdrowia i szczęścia: wiedźma słowiańska, skandynawska goði, szaman wę-
gierski, alchemik bizantyjski oraz zielarka. Jak co roku przez cały czas trwania imprezy bę-
dzie też można zaglądać do osady słowiańskiej. Szczegóły na ckpodgorza.pl. (JP)

Czym są stacje numeryczne? Co wspólnego ma muzyka ze szpiegami? W jaki sposób 
urządzenia szyfrujące wpłynęły na bieg historii? Jak właściwie działa słynna Enig-
ma? Odpowiedzi na te i inne pytania można znaleźć od 13 kwietnia w Muzeum In-

żynierii Miejskiej na nowej wystawie „Uwaga! Nieprzyjaciel podsłuchuje”, poświęconej 
urządzeniom wykorzystywanym do przesyłania tajnych informacji.

Zwiedzający będą mogli obejrzeć zabytkowy sprzęt telekomunikacyjny: telegraficzny, 
telefoniczny i radiowy, z którego korzystało m.in. wojsko, wywiad czy opozycja demokra-
tyczna. Stanowiska interaktywne będą okazją do sprawdzenia się w roli szpiega, podję-
cia próby złamania szyfru czy namierzenia wrogiej radiostacji. Na wystawie nie zabraknie 
również wątków współczesnych, dotyczących znaczenia kryptografii w  życiu codzien-
nym. Odwieczna wojna na szyfry bowiem toczy się nadal. Dziś biorą w niej udział nie tyl-
ko wojskowi, szpiedzy czy dyplomaci – bezwiednie uczestniczy w niej każdy z nas. Orga-
nizatorzy przygotowali też bogatą ofertę wydarzeń towarzyszących, m.in. tematyczne 
oprowadzania kuratorskie, zajęcia dla dzieci, grę terenową, a także specjalne szkolenie 
dla nauczycieli.

Kuratorem wystawy jest Marek Więcek, wystawę będzie można zwiedzać od 13 kwiet-
nia 2019 r. do 12 stycznia 2020 r. 

Szczegółowe informacje można znaleźć na stronie: www.mim.krakow.pl. (PCz)

16. Festiwal 
Misteria Paschalia: 
kierunek Włochy

Święto Rękawki 2019

Uwaga! Nieprzyjaciel podsłuchuje

fot. Wojciech Wandzel

fot. archiwum MIM 
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Krakowska porcelana z... Ćmielowa
wawelskimi, a następnym etapem stały się 
opakowania bardzo ekskluzywnych czeko-
lad. Kancelaria prezydenta Jacka Majchrow-
skiego zamawiała te czekolady przez kolej-
ne trzy lata w okresie Świąt i Nowego Roku. 
Trafiały do zaprzyjaźnionych z  Krakowem 
miast. Jednak wszystkie te projekty nie 
miały charakteru seryjnego. Nigdy nie pro-
dukowano ich na większą skalę, były to po 
prostu ekskluzywne gadżety. 

Niezwykły projekt
Do wykorzystania wawelskich głów 

w  produkcji na większą skalę  – jako wzo-
rów na porcelanie  – doszło przypadkiem, 
za sprawą pomyłkowego telefonu Ingi 
Kamińskiej, prezes zakładów porcelany 
w  Ćmielowie.  – Chciała oddzwonić na nu-
mer osoby, która telefonowała do niej 
wcześniej, ale zadzwoniła do mojej pra-
cowni. Pytany i naciskany, czy to ja dzwoni-
łem, odpowiedziałem: nie, ale dodałem, że 
powinienem był zadzwonić. Przypomnia-
łem sobie oglądany wcześniej w  telewizji 
materiał z  okazji 215. rocznicy działalno-
ści zakładów w Ćmielowie. Pomyślałem, że 
wawelskie głowy mogłyby pojawić się na 
porcelanie, opowiedziałem o  swoich pro-
jektach i… dostałem zaproszenie do Ćmie-
lowa – wspomina Ciepliński. Po spotkaniu 
w  ćmielowskim zakładzie pojawił się po-
mysł na wykorzystanie projektu artysty na 
porcelanie. Wkrótce potem powstała se-
ria krakowsko-ćmielowskich filiżanek ze 
spodkami. Znalazły się na nich wizerun-
ki 6 z 30 wawelskich głów. Oprócz porce-
lany powstała także m.in. ceramika ścien-
na z  głowami wawelskimi i  ekskluzywne 
szkło użytkowe włoskiej firmy Borgonova. 
Ten niezwykły projekt realizowany jest już 
od kilku lat. Niezwykły, bo nigdy wcześniej 
Ćmielów (jedna z najstarszych i najbardziej 
cenionych w  Europie manufaktur produ-
kujących porcelanę) nie stworzył dla żad-
nego miasta ani konkretnej grupy odbior-
ców podobnego produktu. A  to właśnie 
w  naszym mieście rozpoczął działalność 
pierwszy w kraju salon Ćmielów-Chodzież, 
w którym pokazano porcelanowe dziedzic-
two w niekonwencjonalnej formie. Oprócz 
ekspozycji ponaddwustuletniej porcelany 
z Ćmielowa i Chodzieży można tu oglądać 
najnowsze wzory z Ćmielów Design Studio, 
limitowane reedycje historycznych kolekcji 
oraz porcelanę ozdobioną wizerunkami wg 
projektów Tomasza Cieplińskiego. 

Małgorzata Stuch

Porcelanę z Ćmielowa otrzymał także 
na swoje 90. urodziny Wojciech Ple-
wiński, fotograf i  autor kultowych 

fotografii – podczas otwarcia Muzeum Fo-
tografii w  budynku zabytkowej strzelnicy 
na Woli Justowskiej. Filiżanka z  Ćmielowa 
z dedykacją specjalnie od Prezydenta Mia-
sta Krakowa została też wystawiona na au-
kcję WOŚP, gdzie wylicytowano ją za ponad 
1000 zł.

Krakowską porcelanę z  Ćmielowa otrzy-
mali również włodarze miast partnerskich 
Krakowa m.in. Budapesztu, Wiednia i Edyn-
burga. Kompletny serwis kawowy można 
oglądać w  zbiorach muzeum na Wawelu. 
Dlaczego właśnie ćmielowska porcelana jest 
tak wyjątkowym, prestiżowym prezentem 
i w dodatku kojarzonym z naszym miastem? 
Wykreowanie tego szczególnego krakow-
skiego brandu to pomysł i zasługa Tomasza 
Cieplińskiego, architekta i  artysty z  Krako-
wa, oraz jego syna Michała, którzy w 2008 r. 
stworzyli Ciepliński Concept Studio. Michał 
Ciepliński zadbał o prawną stronę projektu.

Głowy z Wawelu
Tomasz Ciepliński wspomina, że do po-

wstania „krakowskiej” kultowej już dziś 
i  ekskluzywnej porcelany przyczynił się 

Wally Olins, guru w  dziedzinie tożsamo-
ści rynkowej. Olins zaproszony do Krakowa 
przez prof. Jacka Purchlę, dyrektora MCK, 
zauważył, że nasze miasto nie ma brandu. 
Brakuje mu hasła, rzeczy, symbolu lub za-
pachu, które kojarzyłyby się gościom z  za-
granicy z Krakowem. – Czymś, co po powro-
cie z  Krakowa przyjezdny mógłby pokazać 
u siebie i powiedzieć: to jest Kraków – pod-
kreśla Ciepliński. Dla pana Tomasza, artysty 
związanego z Krakowem – tym, co kojarzy-
ło się z naszym miastem, były głowy wawel-
skie  – czyli 30 rzeźb zdobiących strop sali 
Poselskiej na zamku królewskim na Wawe-
lu. Artysta był zdania, że właśnie te rene-
sansowe rzeźby można wykorzystać jako 
symbol Krakowa. Praca przy malarskich 
wersjach głów wawelskich trwała cztery 
lata i była bardzo żmudna. Chodziło o to, by 
dzieła przypominały malarstwo renesanso-
we, a powstałe wzory mogły być multipliko-
wane i drukowane.

Pamiątka z Krakowa
Pierwszą realizacją wg projektu Tomasza 

Cieplińskiego były karty pocztowe z głowa-
mi wawelskimi. Część z nich wydrukowano 
na folii metalowej. Były w  różnych forma-
tach, nie tylko na złotym tle, ale również na 
białym. W sumie powstało ok. 1,5 tys. kart. 
Po nich stworzono magnesy z  głowami 

Porcelana z Ćmielowa zajmuje szczególne miejsce wśród gadżetów kojarzą-
cych się z Krakowem. Oryginalna, pozłacana wawelska filiżanka z ćmielow-
skiej pracowni była prezentem dla legendarnego beatlesa Paula McCartneya. 

Ta filiżanka trafiła do Paula McCartneya / fot. Bogusław Świerzowski
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W sile wieku 

Anna Rachwał

Samotność niejednokrotnie nie 
jest wyborem. Choroba i starość 
wykluczają, powodują ograniczenia, 
zerwanie kontaktów i więzi. 
Lekarstwem na te bolączki jest 
ponowne wyjście „do ludzi” 
i nawiązanie nowych znajomości 
oraz przyjaźni. Każdy z nas pragnie 
być potrzebny i ważny. Wszyscy 
też chcą sprawdzić, jakie są ich 
możliwości. 

Opuściwszy puste mieszkania, samotność i  marazm co-
dzienności, seniorzy mogą na szczęście wkroczyć do in-
nego świata  – do Klubów Samopomocy. Są to miejsca, 

w których codziennie ktoś na nich czeka, wita uśmiechem, rozmo-
wą, zachęca do aktywności i kreatywności.

Kluby Samopomocy prowadzone w  ramach projektu „W  sile 
wieku” powstały w  marcu 2017  r. jako odpowiedź na potrzeby 
starszych mieszkańców Krakowa. Ich działania są adresowane do 
osób po 60. roku życia, mających trudności z  codziennym funk-
cjonowaniem. Na terenie miasta działają cztery Kluby Aktywiza-
cyjne.

W placówkach uczestnicy zdobywają nowe umiejętności, roz-
wijają zainteresowania i pasje. To miejsca spotkań, wymiany po-
glądów, myśli.

Korzystając z oferowanych tam aktywności, można złapać za-
dyszkę – seniorzy nie zwalniają tempa i podczas ćwiczeń uspraw-
niających, spacerów nordic walking, wyjść do kin, teatrów, mu-
zeów, groty solnej, wycieczek i  imprez integracyjnych dbają 
o  swoją sprawność ruchową i  umysłową. Chętnie angażują się 
w turnieje i przeglądy artystyczne, sami również je współorga-
nizują.

Uczestnicy klubów nie tylko ćwiczą przydatne na co dzień 
umiejętności, ale również rozwijają swoje talenty: malują, wyszy-
wają, wykonują formy ceramiczne, witraże, grają w karty i ukła-
dają puzzle.

Dla seniorów „W  sile wieku” każdy dzień jest ważny, bo jest 
okazją do spotkań z drugim człowiekiem, szansą na ciekawe spę-
dzenie czasu, odkrywanie siebie. Do końca 2018 r. z działań Klu-
bów skorzystało 178 seniorów. Mamy nadzieję, że przez kolejne 
lata działalności placówki będą zmieniać na lepsze życie kolejnych 
seniorów i udowadniać, że starość może być czasem radości, ak-
tywności i rozwoju na wielu płaszczyznach.

Udział w  projekcie jest bezpłatny. Aby zostać jego uczestni-
kiem, należy złożyć wniosek (do pobrania na stronie: www.mops.
krakow.pl w zakładce „Projekty UE”) wraz z  zaświadczeniem le-
karskim na dzienniku podawczym filii MOPS zgodnej z miejscem 
zamieszkania wnioskodawcy lub do Działu Realizacji Projektu 
„W sile wieku”, ul. Józefińska 14. Można też przedłożyć dokumen-
ty w jednym z poniższych Klubów Aktywizacyjnych:
• �ul. Grzegórzecka 19/1-2, tel. 668 254 980;
• �ul. Gdańska 5, tel. 660 637 805;
• �ul. Okulickiego 51/279, tel. 668 375 795;
• �ul. Bronowicka 19/5, tel. 12 626-04-67.

Projekt „W sile wieku” jest finansowany przez Unię Europejską 
ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego w ramach Re-
gionalnego Programu Operacyjnego Województwa Małopolskie-
go na lata 2014–2020.

 Seniorki podczas zajęć z ceramiki / fot. Anna Rachwał

Pierwszy przegląd kabaretowy KSA

13 marca 2019 r. z inicjatywy Klubu Samopomocy – Aktywi-
zacyjnego przy ul. Okulickiego 51/279 w Miejskim Dzien-
nym DPS nr 6 odbył się Pierwszy Przegląd Kabaretowy 
w  ramach projektu „W  sile wieku”. W  wydarzeniu wzięło 
udział 11 zespołów seniorów z  Krakowa prezentujących 
swoje autorskie skecze. Same przygotowania do kabareto-
nu trwały kilka tygodni. Pracownicy wraz z seniorami przy-
gotowali niezbędne dekoracje, banery oraz ozdoby. Jak 
na prawdziwy kabareton przystało, nie zabrakło dobre-
go humoru i dużej dawki śmiechu. Nie liczyła się wygrana, 
a wspaniała zabawa. 
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Anna Okońska-Walkowicz*

Uniwersytety Trzeciego Wieku to wspaniała inicjatywa roz-
wijająca się w Europie od 1973 r., a w Polsce dzięki geron-
tolog prof. Irenie Szwarc już od 1975 r.

O  możliwość uczestnictwa w  krakowskich UTW ubiegają się 
setki chętnych. Niestety, nie wszyscy ze względu na ograniczoną 
liczbę miejsc mogą rozpocząć studia. Cierpliwie czekają na listach 
rezerwowych. Trudno uwierzyć, że lista rezerwowa słuchaczy 
UTW przy Uniwersytecie Jagiellońskim liczy aż 200 osób! Uniwer-
sytety Trzeciego Wieku nie są finansowane przez Miasto. Utrzy-
mywane są przez uczelnie wyższe, przy których działają, ubiegają 
się o granty oraz pozyskują środki z niewielkich opłat słuchaczy. 
Liczba oczekujących na każde zwalniane miejsce pokazuje, jak po-
mimo intensywnych starań krakowskiego samorządu i stosunko-
wo dużego nakładu miejskich środków Miasto ciągle potrzebuje 
miejsc, w których intensywnie przebiega proces uczenia się przez 
całe życie, w  których można zrealizować pasje i  marzenia oraz 
dzięki którym wzrasta jakość życia osób starszych. 

W  projekcie „Krakowska Akademia Seniora”, do którego za-
praszamy w imieniu organizatorów, można bezpłatnie skorzystać 
z wykładów, warsztatów, lektoratów językowych, zajęć w pracow-
ni komputerowej i  wycieczek. Będą też organizowane wspólne 
wyjścia do filharmonii, teatru i kina. Wykłady będą dotyczyć pro-
blemów współczesnego świata, tajników psychologii oraz zdro-
wia. Wśród warsztatów na szczególną uwagę zasługują warsztaty 
umiejętności interpersonalnych, warsztaty dziennikarskie, arty-
styczne i teatralne.

Informacje o  projekcie i  zasadach uczestnictwa można uzy-
skać na stronie www.ka.edu.pl/kas/. Zapisy telefoniczne pod nu-
merem tel. 12 252-45-11, poniedziałek–środa w godz. 7.30-19.30, 
w czwartek w godz. 7.30-11.00. 

*�Pełnomocnik Prezydenta Miasta Krakowa ds. Polityki Senioralnej

Kolejne miejsce, które czeka na krakowskich seniorów

Dzięki funduszom europejskim powstało w Krakowie ko-
lejne znakomite miejsce wspierania rozwoju osób star-
szych. To już dziesiąty w Krakowie Uniwersytet Trzecie-
go Wieku.

Inauguracja roku szkolnego 2018/2019 na Uniwersytecie Trzeciego 
Wieku przy UJ / fot. Mariusz Klapper
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Felieton radnej Małgorzaty Jantos

Łukasz Nowakowski

Rada Miasta Krakowa się zmienia. 
Widocznym tego znakiem jest np. 
ścianka z  logiem krakowskiej rady 

ustawiona we foyer Sali Obrad Rady Mia-
sta Krakowa. Nowości jest jednak więcej: 
krakowscy radni uzyskali możliwość skła-
dania swoich interpelacji i zapytań w for-
mie mailowej. Do dyspozycji radnych 
jest też biuro legislacyjne, a  to oznacza 
wsparcie przy pisaniu projektów uchwał 
oraz pomoc prawną w  trakcie pełnienia 
dyżurów radnego  – informuje Dominik 
Jaśkowiec, Przewodniczący Rady Miasta 
Krakowa.

Począwszy od marca Rada Miasta Kra-
kowa raz w miesiącu publikuje informacje 
na łamach „Głosu - Tygodnika Nowohuc-
kiego” oraz oczywiście, niezmiennie, co 
dwa tygodnie, w  dwutygodniku miejskim 
KRAKÓW.PL. Rada Miasta obecna jest tak-
że na stronach Magicznego Krakowa www.
krakow.pl oraz na portalach społecznościo-
wych. Swoje profile prowadzi na Facebo-
oku, Twitterze i Instagramie.

– Zacieśniliśmy współpracę z  Radą Kra-
kowskich Seniorów oraz aktywizujemy Mło-
dzieżową Radę Krakowa. Uruchomiliśmy 
konsultacyjny konwent krakowskich dzielnic 
(Konwent Przewodniczących Rad i Zarządów 
Dzielnic – przyp. red.) – dodaje Jaśkowiec.

Seniorzy z  Rady Krakowskich Senio-
rów coraz częściej pojawiają się na posie-
dzeniach komisji Rady Miasta Krakowa, 
a  przedstawiciel przewodniczącego bie-
rze udział w posiedzeniach Rady Krakow-
skich Seniorów.

Przewodniczący RMK systematycznie 
spotyka się z  delegatami rozmaitych śro-
dowisk. W marcu spotkał się z przedstawi-
cielami stowarzyszeń rodzinnych ogrodów 
działkowych. Podczas tego spotkania roz-
mawiano m.in. o dotacjach celowych dla ro-
dzinnych ogrodów działkowych na rozwój 
infrastruktury, pod warunkiem otwarcia się 
ogrodu dla wszystkich mieszkańców. W naj-
bliższym czasie planowane jest spotkanie z 
przedstawicielami spółdzielni mieszkanio-
wych oraz Konwent Przewodniczących Rad 
i Zarządów Dzielnic.

Rada się zmienia
Pomoc prawników przy pisaniu projektów uchwał oraz podczas pełnienia dy-
żurów z mieszkańcami czy możliwość składania interpelacji drogą mailową – 
to tylko kilka udogodnień usprawniających pracę radnych miasta Krakowa.

Rada Miasta Krakowa się zmienia. Widocznym tego znakiem jest np. ścianka z logiem krakowskiej 
rady ustawiona we foyer Sali Obrad Rady Miasta Krakowa / fot. Wiesław Majka
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18 marca
• �spotkanie na temat polityki senioralnej Miasta, Sala Obrad RMK, 

pl. Wszystkich Świętych 3-4

19 marca 
• �uroczystości związane ze świętem patrona Krakowa św. Józefa: 

złożenie kwiatów pod pomnikiem Józefa Dietla, wręczenie Me-
dali św. Józefa, msza za mieszkańców, pl. Wszystkich Świętych, 
pl. Wolnica, bazylika Mariacka

22 marca
• �koncert uczestników, wychowanków i kadry MDK z okazji obcho-

dów jubileuszu 40-lecia MDK „Muzyka łączy pokolenia”, Piwnica 
pod Baranami, Rynek Główny 27

Kalendarium Rady Miasta Krakowa
26 marca
• �Debata finałowa XVI edycji projektu Szkoła Debaty, pod honoro-

wym patronatem Przewodniczącego Rady Miasta Krakowa, Sala 
Obrad RMK, pl. Wszystkich Świętych 3-4

27 marca 
• �12. sesja Rady Miasta Krakowa, Sala Obrad RMK, pl. Wszystkich 

Świętych 3-4

3 kwietnia
• �VII edycja szkolnej wystawy „Wielkanoc po krakowsku”, Zespół 

Szkół Przemysłu Spożywczego w Krakowie, ul. Miechowity 6

8 kwietnia 
• �V Europejski Kongres Samorządów „Samorząd – razem dla przy-

szłości”, ICE Kraków

Replika stołu mogłaby zostać usytuowana w jednej z sal Urzędu Miasta Krakowa 
lub miejskich jednostek / fot. archiwum Kancelarii Rady Miasta Krakowa

Łukasz Nowakowski

Autorzy uchwały, radni z klubu Platforma.Nowoczesna Ko-
alicja Obywatelska, podkreślają wagę czerwcowych, czę-
ściowo wolnych wyborów dla budowy demokratycznej 

Polski. Zwracają także uwagę, że nie byłoby wyborów czerwco-
wych, gdyby nie obrady Okrągłego Stołu. W  uzasadnieniu do 
uchwały możemy przeczytać: „Organizacja częściowo wolnych 
wyborów parlamentarnych była jednym z  uzgodnień negocjacji 
prowadzonych od 6 lutego do 5 kwietnia 1989 roku przez przed-
stawicieli władz PRL, demokratycznej opozycji i strony kościelnej. 
Obrady te były wydarzeniem bez precedensu. Dzięki nim, w spo-
sób pokojowy, obalono w Polsce komunizm i rozpoczęto koniecz-

ne zmiany ustrojowe. Choć, przy słynnym Okrągłym Stole obrado-
wano jedynie dwukrotnie (na inaugurację i z okazji zakończenia 
rozmów), to przeszedł on do historii jako symbol dialogu i pokojo-
wego przeprowadzania zmian ustrojowych w Polsce”.

Radni chcą, aby sala z  repliką Okrągłego Stołu przeznaczona 
była m.in. na organizację spotkań mających formę dialogu spo-
łecznego w sprawach ważnych dla mieszkańców Krakowa. Propo-
nują także, by w wykonanie repliki Okrągłego Stołu zaangażować 
społeczność lokalną Krakowa, m.in. przedsiębiorców, artystów 
czy Akademię Sztuk Pięknych im. Jana Matejki w Krakowie. We-
dług zapisów uchwały replika powinna zostać oddana do użytku 
najpóźniej do końca 2019 r.

Replika Okrągłego 
Stołu na 30-lecie
Rada Miasta Krakowa podjęła uchwałę kierunkową dla 
Prezydenta w  sprawie podjęcia wszelkich możliwych 
i  prawnie dopuszczalnych czynności w  celu budowy 
funkcjonalnej repliki Okrągłego Stołu, w ramach jubile-
uszu 30. rocznicy tzw. wyborów czerwcowych, oraz usy-
tuowania jej w jednej z sal Urzędu Miasta Krakowa lub 
miejskich jednostek organizacyjnych.

fot. Bogusław Świerzowski

fot. Błażej Siekierka 
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Ułatwić życie seniorom
Stoliki do szachów, zaciszne zakątki, miejsca przeznaczone tylko dla senio-
rów – to pomysły radnego Dominika Homy, który chciałby, aby starsi miesz-
kańcy Krakowa czuli się w nim spełnieni i docenieni. W rozmowie z Błażejem 
Siekierką wiceprzewodniczący Komisji Sportu i Kultury Fizycznej opowiada 
też o bolączkach krakowskiego sportu.

Czy sprawowanie funkcji radnego miasta wygląda tak, jak Pan tego oczekiwał? Jest 
Pan też radnym dzielnicowym. Można porównać obie te funkcje?
Dominik Homa: Kompetencje radnego miasta są dużo większe niż radnego dzielnicy. 
Najprostszą drogą dla radnego dzielnicy, aby załatwić coś w terenie, jest dojście do rad-
nego miasta. Mówiąc wprost, dużo łatwiej dopiąć pewne sprawy na ostatni guzik, bę-
dąc radnym miasta. Choćby dzięki bardziej bezpośredniemu dostępowi do prezydenta, 
jego zastępców czy dyrektorów poszczególnych wydziałów. Większa jest też decyzyj-
ność, można skuteczniej pomagać mieszkańcom Krakowa, ale oczywiście wzrasta także 
odpowiedzialność. 

Jest Pan wiceprzewodniczącym Komisji Sportu i Kultury Fizycznej. Jakie są najwięk-
sze bolączki krakowskiego sportu i, co za tym idzie, czym najpilniej należy się zająć?
DH: Kwestią priorytetową jest zadbanie o  odpowiednią bazę boisk przyszkolnych czy 
osiedlowych. Bardzo ważna jest jednak także pomoc dla klubów. Zarówno większych, 
jak i tych mniejszych. Mamy piękne i wielkie obiekty Wisły czy Cracovii, ale nie możemy 
zapominać, że np. w Nowej Hucie znajduje się Hutnik, który również aspiruje do bycia 
większym, bardziej znaczącym klubem. Nie zapominajmy, że taki przed laty przecież był, 
a dziś boryka się z szeregiem problemów. Chciałbym – jako radny – wesprzeć ten klub. 
Dodam tylko, że Hutnik prowadzi szkółkę, w której szkoli pięćset dzieciaków. Takim klu-
bom należy pomagać. Złożyłem także poprawkę do budżetu pod nazwą „Wisła łączy”, 
w której zaproponowałem, by wszystkie dopływy Wisły połączone zostały ścieżkami pie-
szo-rowerowymi. Uważam, że to fantastyczny pomysł. 

Z Pańskiego programu dowiedzieć się można, że chce Pan w obecnej radzie położyć 
nacisk na wspieranie inicjatyw dotyczących pomocy osobom najuboższym. O jakie 
inicjatywy chodzi i jakie ma Pan pomysły na wsparcie najuboższych?
DH: Chciałbym zarazić zaprzyjaźnione osoby, firmy i  instytucje ideą wspierania najbar-
dziej potrzebujących. Moim marzeniem jest połączenie tego ze sportem. Zorganizowa-
ne i oczywiście darmowe wyjścia na wydarzenia sportowe dla najmłodszych, którzy ze 
względu na ciężką sytuację materialną swoich rodzin nie mogą sobie pozwolić na kibico-
wanie, spotkania ze sportowymi idolami, ale także organizacja i uczestnictwo w akcjach 
charytatywnych wspierających najbardziej potrzebujących. Pierwszą taką akcją będzie 
mecz charytatywny pomiędzy Młodzieżową Radą Krakowa a Radnymi Miasta Krakowa, 
który zagramy, by wesprzeć 11-letnią dziewczynkę chorą na mózgowe porażenie dziecię-
ce czterokończynowe. Na pewno zagram w tym meczu i będę zachęcał wszystkich rad-
nych do wzięcia w nim udziału.

Ważni są także dla Pana seniorzy. Jak zaktywizować krakowskich seniorów i jak po-
lepszyć im komfort codziennego życia?
DH: W każdym parku w Krakowie, choć na razie przedstawiłem taką koncepcję dotyczą-
cą parku na Kurdwanowie, powinniśmy stworzyć miejsce przeznaczone stricte dla senio-
rów. Np. stoliki do szachów, zaciszne zakątki, gdzie nikt im nie przeszkadza. Chciałbym, 
aby seniorzy lepiej odnajdywali się w  codzienności i  niełatwej rzeczywistości. Oprócz 
tego będę wspierał inne inicjatywy, takie jak darmowe aktywności, np. pływanie na ba-
senie czy nordic walking. 

Chciałbym zarazić 
zaprzyjaźnione osoby, 
firmy i instytucje ideą 
wspierania najbardziej 
potrzebujących. 
Moim marzeniem jest 
połączenie tego ze 
sportem.

Dominik Homa

radny Miasta Krakowa z klubu Przyjazny 

Kraków, wiceprzewodniczący Komisji Sportu 

i Kultury Fizycznej RMK, radny Dzielnicy XI 

Podgórze Duchackie, z wykształcenia politolog 
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Uczniowie w działaniu
O  pracy w  młodzieżowym samorządzie Patryk Golba-Zawadzki, sekretarz 
Młodzieżowej Rady Krakowa, opowiada Przemysławowi Łukasikowi, radne-
mu Dzielnicy V Krowodrza i pomysłodawcy młodzieżowej rady w tej dzielnicy.

Co skłania młodych ludzi do zajęcia się sprawami samorządu? Jak to wyglądało 
w Twoim przypadku?
Patryk Golba-Zawadzki: Myślę, że jest to chęć zadbania o swoje otoczenie, możliwość 
realizacji swoich zainteresowań, szansa na zdobycie doświadczenia, okazja do poznania 
nowych osób. W niektórych przypadkach jest to również potrzeba zwrócenia uwagi na 
problemy młodzieży. Między innymi ja należę do tego „przypadku”.

Jesteś członkiem Młodzieżowej Rady Krakowa i Młodzieżowej Rady Krowodrzy. Na 
czym polega różnica miedzy tymi dwoma gremiami?
PGZ: Przede wszystkim zasięg, a przez to i możliwości. Podobnie jak w przypadku do-
rosłych rad młodzieżowa rada dzielnicy działa na określonym obszarze. Młodzieżowa 
Rada Krowodrzy działa na terenie Dzielnicy V, a Młodzieżowa Rada Krakowa na terenie 
całego miasta. Ponadto, ze względu na ogromne znaczenie Krakowa dla naszego kraju, 
działania Młodzieżowej Rady Krakowa często mają  duży wpływ na sytuację młodzieży 
w Polsce.

Na czym polega wasza działalność?
PGZ: Jako Młodzieżowa Rada Krakowa reprezentujemy młodzież z całego miasta oraz 
jej problemy. Pełnimy ponadto funkcję doradczą dla Rady Miasta oraz uchwałodawczą. 
Jesteśmy głosem młodych w mieście. Młodzieżowa Rada Krowodrzy jest nową inicjaty-
wą, która ma na celu umożliwienie i uskutecznienie tych działań na terenie dzielnicy. Na 
przełomie marca i kwietnia odbył się Krowoderski Turniej Debat Oksfordzkich, którego 
pomysłodawcą byli członkowie Młodzieżowej Rady Krakowa, a gospodarzem było VII LO 
im. Zofii Nałkowskiej. W finale wygrała reprezentacja IX LO.

Co, poza sławą, otrzymali uczestnicy? 
PGZ: Oczywiście, nagrody. Główną nagrodą dla zwycięzców były bilety na koncert orga-
nizowany przez Krakowskie Biuro Festiwalowe. Uczestnicy otrzymali również od Rady 
Dzielnicy publikacje poświęcone historii Krowodrzy oraz drobne upominki i gadżety, np. 
koszulki z logo VII LO.

Jakie macie plany na przyszłość? 
PGZ: Przede wszystkim spopularyzować oraz rozszerzyć działania młodzieżowe na tere-
nie dzielnicy oraz całego miasta. Młodzież sama powinna odczuwać potrzebę działania 
i sama ciągnąć do działalności społecznej. Tylko wtedy nasze działania jako młodzieżo-
wej rady będą miały prawdziwy sens i będą mogły realnie wpłynąć na sytuację młodzie-
ży w naszym mieście. 

Jakimi cechami powinien wyróżniać się młody samorządowiec?
PGZ: Przede wszystkim czymś, czego często brakuje zarówno młodym, jak i  tym star-
szym, czyli umiejętnością szanowania innych, czasem niezależnie od tego, jaka druga 
osoba jest. Drugą ważną cechą jest cierpliwość. Nie każde nasze działanie przyniesie 
sukces. Najpierw musimy się przyzwyczaić do tego, że nikt nas nie zauważa. Kiedy się 
już to stanie, nawet nie będziemy wiedzieli, skąd tyle osób o nas wie i chce nam poma-
gać w działaniu. Trzecią cechą, której brak zaprzepaści dwie poprzednie, jest pokora. Na-
wet jak ludzie będą nas znali, nawet jak będziemy wszystkich szanowali, to pycha zgubi 
wszystkie nasze sukcesy. Nie mówię tu o dumie z naszych działań, mówię tu o obnosze-
niu się tym, kim jesteśmy, ponieważ zawsze znajdzie się ktoś, kto jest lepszy w czymś od 
nas lub znaczy więcej niż my. Pokora, szacunek do innych oraz cierpliwość to trzy cechy, 
które ułatwią nam bycie zarówno młodym, jak i starszym samorządowcem.

Jako Młodzieżowa 
Rada Krakowa 
reprezentujemy 
młodzież z całego 
miasta oraz jej 
problemy. Pełnimy 
ponadto funkcję 
doradczą dla 
Rady Miasta oraz 
uchwałodawczą.

Patryk Golba-Zawadzki

urodzony 13 grudnia 2002 r. w Krakowie. 

Uczeń IX Liceum Ogólnokształcącego im. 

Z. Wróblewskiego. Młodzieżowy działacz 

społeczny i polityczny. Sekretarz Młodzieżowej 

Rady Krakowa VI kadencji oraz Przewodniczący 

Młodzieżowej Rady Krowodrzy 

fot. Gabriel Szuster
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Co to jest  
przedsiębiorstwo 
społeczne?
Definicji jest sporo, można tutaj spróbować określić przedsiębiorstwa spo-
łeczne jako instytucje, w których zysk (jeśli się pojawia) jest przeznacza-
ny na realizację założonych wcześniej planów społecznych. Celem nie jest 
maksymalizacja zysku czy zwiększenie dochodu udziałowców, ale przede 
wszystkim na przykład zatrudnienie bezrobotnych, ludzi zagrożonych wy-
kluczeniem społecznym, zorganizowanie pracy dla osób niepełnospraw-
nych czy dostarczanie usług publicznych, których brakuje na rynku itd.

Urząd Miasta Krakowa w ramach partnerskiej umowy z Fundacją Biuro Inicjatyw 
Społecznych opracował w 2013 r. „Program Rozwoju Przedsiębiorczości Społecz-
nej dla Gminy Miejskiej Kraków na lata 2014–2018”. Dokument zakładał rozwią-

zania ułatwiające rozwój działalności krakowskich podmiotów ekonomii społecznej oraz 
umocnienie współpracy z samorządem. Prace nad dokumentem trwały od października 
2012 r. do czerwca 2013 r. W jego opracowanie aktywnie włączyli się przedstawiciele or-
ganizacji pozarządowych, spółdzielni socjalnych oraz Urzędu i jego jednostek organiza-
cyjnych, jak również przedsiębiorcy i pracownicy naukowi. W bieżącym roku możemy się 
spodziewać raportu z działań, które były zaplanowane w dokumencie. 

W  październiku ubiegłego roku już po raz 11. odbyły się Ogólnopolskie Spotkania 
Ekonomii Społecznej. Jest to dowód na to, że wciąż się mówi o idei, szuka sposobów na 
innowacyjne mechanizmy finansowe.

W Polsce odbywają się konkursy na najprężniej działające przedsiębiorstwa funkcjo-
nujące w tym systemie. Do ogólnopolskich należy Konkurs „Przedsiębiorstwo Społecz-
ne Roku im. Jacka Kuronia”. W 2018 r. na liście laureatów znalazła się firma krakowska: 
„Fundacja Mamo Pracuj”, która uruchomiła i od blisko siedmiu lat prowadzi ogólnopolski 
portal www.mamopracuj.pl. Celem pomysłodawczyń portalu miało być stworzenie miej-
sca dostępnego dla wszystkich kobiet, które chcą łączyć życie rodzinne z pracą. Portal 
jest nie tylko źródłem przydatnych informacji, ale też narzędziem budowania wspierają-
cej się społeczności. 

W zeszłym roku Regionalny Ośrodek Polityki Społecznej w Krakowie po raz siódmy 
przyznał nagrody dla Małopolskich Liderów Przedsiębiorczości Społecznej. Wśród laure-
atów z Krakowa należy wymienić działającą od 2014 r. Spółdzielnię Socjalną „Równość”, 
która zatrudnia ponad 20 osób niepełnosprawnych. Na terenie Uniwersytetu Papieskie-
go Jana Pawła II prowadzi kawiarnię i bufet, organizuje również praktyki dla studentów 
tej uczelni, kształcących się w zakresie kierunków społecznych. Nagrodę i wyróżnienie od 
publiczności otrzymała Spółdzielnia Socjalna „Kobierzyn”. Przedmiotem jej działalności 
jest utrzymanie porządku w budynkach mieszkalnych oraz zagospodarowanie terenów 
zielonych. Klientom oferuje kompleksowe usługi, tj. utrzymanie porządku wewnątrz bu-
dynków i wokół nich wraz z usługą konserwacji terenów zielonych. Spółdzielnia została 
stworzona z myślą o ludziach chorych psychicznie. W czerwcu zeszłego roku na Rynku 
w Krakowie odbyły się przy okazji Festiwalu Zaczarowanej Piosenki Fundacji Anny Dym-
nej „Mimo Wszystko” kolejne Targi Ekonomii Społecznej.

W związku z przedsiębiorczością społeczną dzieje się, jak widać, wiele. Osoby zainte-
resowane usługami oferowanymi przez spółdzielnie społeczne, jak i te, które chciałyby 
podjąć w nich pracę, czy też stworzyć tego typu przedsiębiorstwo, zapraszam na stro-
nę www.es.malopolska.pl. Tam można dowiedzieć się o najnowszych propozycjach, o fir-
mach już istniejących, o potrzebach rynku, o sposobach założenia nowej spółdzielni, a na-
wet i tego, w jaki sposób można sponsorować przedsiębiorstwo.

Małgorzata Jantos, Przewodnicząca Komisji Kultury i Ochrony Zabytków

W zeszłym roku 
Regionalny Ośrodek 
Polityki Społecznej 
w Krakowie po raz 
siódmy przyznał nagrody 
dla Małopolskich Liderów 
Przedsiębiorczości 
Społecznej. Wśród 
laureatów z Krakowa 
należy wymienić 
działającą od 2014 r. 
Spółdzielnię Socjalną 
„Równość”, która 
zatrudnia ponad 20 osób 
niepełnosprawnych. 

fot. archiwum prywatne
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o  niezrozumiałej nieobecności kasjera zawiadomiono prezydenta 
Józefa Friedleina. Jak zanotowano, prezydent „z przybraniem kilku 
urzędników Magistratu udał się do kasy, a otworzywszy kasę pod-
ręczną (którą zastano zamkniętą) duplikatem, przekonał się, przy 
dokonanym zaraz obrachunku, że w kasie brakuje gotówki 6070 złr. 
60 centów. Zawiadomiona o tem dyrekcja policji, zarządziła poszu-
kiwania za obwinionym i tegoż samego dnia wieczorem przyaresz-
towano go na Kazimierzu”.

Brak w kasie przeszło 6 tys. złotych reńskich nie był sprawą nieba-
gatelną. Roczna pensja kasjera wynosiła 1600 koron, manko równa-
ło się czteroletnim zarobkom ważnego, miejskiego funkcjonariusza, 
a  więc aresztowanie podejrzanego było absolutną koniecznością. 
Dokonał tego Antoni Horak, „oficjał policji”, i to w sposób dość nie-
zwykły. Będąc w mieście, dowiedział się, że poszukiwany jest podej-
rzany o defraudację magistracki kasjer. Szczęście mu dopisało, zo-
baczył bowiem zupełnie przypadkowo Kłosowskiego. Poszedł za 
nim aż do „jednego z domów podejrzanej konduity na Kazimierzu”. 
Teraz wystarczyło już tylko wysłać fiakra do dyrekcji policji z prośbą 
o nakaz aresztowania i czekać, aż kasjer opuści kazimierski przyby-
tek rozkoszy. 

Mając nakaz w kieszeni, Antoni Horak doczekał się Kłosowskie-
go, który ze spokojem przyjął do wiadomości fakt swojego areszto-
wania. Na żądanie, aby udał się razem z Horakiem „Pod Telegraf”, 
czyli na ul. Kanoniczą numer 24, odpowiedział apatycznie „Tak, to 
pójdę”. Jeszcze bardziej zdumiewająca była odpowiedź Kłosowskie-
go na pytanie, ile pieniędzy zdefraudował z kasy miejskiej. Jak ze-
znawał później Horak, brzmiała ona: „Tysiąc, dwa, może więcej, to 
się »trefi«. To chodzi po ludziach”. „Pod Telegrafem” aresztowany 
kasjer stał się bardziej rozmowny i chętny do współpracy, a nawet 
sam spisał protokół, w którym zeznał, „co i ile brał”. Oświadczył rów-
nież, że przyczyną defraudacji była konieczność spłacenia „lichwiar-
skich długów” i że „najgorszą piłą na szyi mojej był Izrael Baumin-
ger”.

Kasjerska ekstrawagancja
Proces Aleksandra Kłosowskiego rozpoczął się w  poniedzia-

łek 21 czerwca 1897  r. Śledztwo oraz przygotowanie aktu oskar-
żenia zajęło więc policji i  prokuraturze przeszło cztery miesiące. 
Ten bardzo długi, jak na krakowskie stosunki z końca XIX stulecia, 
czas usprawiedliwiała złożoność sprawy. W czasie dochodzenia wy-
szły na jaw zdumiewające zaniedbania w krakowskim magistracie 

Michał Kozioł

Początkowo nic nie zapowiadało nad-
zwyczajnego wydarzenia. No bo 
przecież dwaj – jak opowiadał póź-

niej pan Aron  – katolicy krzyczący „Niech 
żyje Daszyński!” oraz tłukący szklanki nie 
byli czymś niezwykłym w  tym podmiej-
skim lokalu. Jednak, kiedy jeden z tej dwój-
ki zbliżył się do pana Arona, pocałował go 

w brodę, nazwał „tatusiem” i zaproponował wspólną wyprawę do 
Odeonu oraz do „domu podejrzanego”, sytuacja stała się kłopotli-
wa. Sędziwy mełamed jakoś uwolnił się w końcu od natrętnego pi-
jaka, ale nie wiedział, że za kilka miesięcy będzie musiał całe to zda-
rzenie opowiedzieć dokładnie i  to jako świadek zeznający przed 
trybunałem przysięgłych.

Jak ukraść sześć tysięcy
Owym natrętnym pijakiem był Aleksander Kłosowski, liczą-

cy 45 lat i od 11 lipca 1881 r. pełniący z woli Rady Miasta Krakowa 
odpowiedzialną funkcję kasjera miejskiego. Ostatnim dniem jego 
urzędowania był właśnie ów fatalny poniedziałek 15 lutego 1897 r. 
Tego dnia kasę otwarto jak zwykle o godzinie ósmej rano. Jednak 
już wkrótce po godzinie dziewiątej kasjer opuścił stanowisko pracy 
i udał się w niewiadomym kierunku, czyli – jak się później okazało – 
na Zwierzyniec, do lokalu Józefa Dattnera. Wczesnym popołudniem 

Wybryki  
magistrackiego kasjera
Gdyby kiedyś powstało kalendarium dziwnych wydarzeń, 
jakie miały miejsce na Półwsiu i  Zwierzyńcu, to dzień 
15 lutego 1897 r. powinien być w tym wykazie znaczącą 
pozycją. Tego właśnie dnia w działającej na Półwsiu re-
stauracji Józefa Dattnera niemłody już nauczyciel pry-
watny pan Aron Samuel Sagan przeżył coś naprawdę zdu-
miewającego.

Aresztowanie podejrzanego kasjera było absolutną koniecznością / fot. Pixabay
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Historia

Kalendarium krakowskie
10 kwietnia 1908
w „Nowej Reformie” ukazuje się ogłoszenie: „Otwarty został Ma-
gazyn Konfekcji Damskiej towarów modnych i żałobnych pod fir-
mą Wacław Modecki Kraków, Rynek 4 (obok kościoła P.M.)”.

11 kwietnia 1845
w teatrze krakowskim prapremiera operetki Franciszka Mireckie-
go „Nocleg w Apeninach” według komedii Aleksandra Fredry.

12 kwietnia 1849
„Czas” donosi: „Doszła nas żałobna wieść z Paryża o zgonie Juliu-
sza Słowackiego”.

13 kwietnia 1908
więzień Julian Koliczek, poddany pruski, prowadzony po przesłu-
chaniu do celi „nagle schylił się, a wziąwszy garść piasku ze stoją-
cej na podłodze spluwaczki, zasypał oczy dozorcy”. Mimo deter-
minacji więźnia ucieczka się nie udała. 

14 kwietnia 1908
krakowska Rada Powiatowa postanawia „zamiast wieńca na trum-
nę śp. hr. Potockiego przeznaczyć 100 kor. z funduszów powiatu 
na zakład p. Żurowskiej w Półwsiu Zwierzynieckiem”. 

15 kwietnia 1877
feldmarszałek Knebl dokonuje na Błoniach przeglądu oddziałów 
krakowskiego garnizonu.

16 kwietnia 1946
w „Dzienniku Polskim” ukazuje się ogłoszenie „Barwniki do tkanin 
w gałkach i w torebkach oraz do jaj wielkanocnych »Olstar« – za-
wsze przodują!!!”

17 kwietnia 1900
otwarto i poświęcono nowy cmentarz Podgórski.

18 kwietnia 1956
„Dziennik Polski” donosi: „Żaden dom studencki nie robi tak 
ujemnego wrażenia jak dom ASP przy ul. F. Dzierżyńskiego 29”.

19 kwietnia 1957
„Dziennik Polski” donosi: „Jak co roku, na Rynku Głównym różni 
przekupnie wystawiają na sprzedaż przedświąteczne towary, ba-
ranki, zajączki, kartki itp.”.

20 kwietnia 1890
w parku na Woli Justowskiej po raz pierwszy koncertuje „cywilna 
orkiestra krakowska”.

oraz  – ku wielkiej uciesze prasowych sprawozdawców  – zwyczaje 
magistrackiego kasjera, które teraz miały zostać ujawnione. Roz-
prawie, toczącej się przed trybunałem przysięgłych, przewodniczył 
radca Morelowski. Przed kratkami sądowymi przewinęło się bardzo 
liczne i bardzo zróżnicowane grono świadków. Zeznawali bowiem 
zarówno pan prezydent Józef Friedlein, jak i panna Franciszka Mu-
cha. Była to „osoba bardzo przystojna, nader starannie ubrana”, 
która „z nieśmiałym uśmiechem zbliża się do stołu, przy którym za-
siada trybunał. Ma lat 20, rodem z Przemyśla, od roku jest kasjer-
ką w Odeonie. Panna Mucha zeznała, że Kłosowski przychodził do 
lokalu w towarzystwie różnych ludzi. Pijał wino, wódkę i  szampa-
na, później często tłukł szklanki, które ona dopisywała do rachunku. 
Płacił, ale nie zawsze miał gotówkę. W takich przypadkach wysyłano 
następnego dnia rachunek do magistratu.

Panna Mucha nie była jedynym przedstawicielem środowiska 
pracowników krakowskiej gastronomii zeznającym w tym procesie. 
Wszyscy oni zgodnie stwierdzali, że pan Kłosowski lubił szampań-
ską zabawę, przy czym należało to rozumieć zarówno w sensie me-
taforycznym, jak i dosłownie. Zdarzyło się bowiem, że kiedyś zamó-
wił pięć flaszek szampana, ale wypita została zawartość tylko jednej 
z  nich. Pozostałe rozbawiony kasjer rozbił, co musiało być dużym 
wysiłkiem, zważywszy, z jak grubego szkła robione są butelki tego 
bąbelkowego napoju.

Zakończenie procesu
W  drugim dniu rozprawy odczytano złożone w  śledztwie ze-

znania: kilku innych panów, którzy opisywali „stosunki finansowe”, 
w jakich pozostawali z oskarżonym. Można podejrzewać, że wszy-
scy oni, a także ci, którym – jak panu Immerglückowi, restauratoro-
wi ze Zwierzyńca – przyszło składać osobiście „chwiejne zeznania”, 

pragnęli jak najszybszego zakończenia procesu. Dlatego też za-
pewne z dużą ulgą oraz radością przyjęto do wiadomości złożone 
w  śledztwie zeznania Kłosowskiego, w  których oskarżony twier-
dził, „że już przed trzema laty chciał się zgłosić do sądu, bo wiedział, 
że sprawa defraudacji wykryć się musi. Nie uczynił tego jednak, bo 
miał wiele weksli do płacenia, które mu poręczyli obcy ludzie, mu-
siał więc brnąć w defraudacjach dalej, bo »wolał skrzywdzić gminę, 
niż swoich znajomych«”.

Trybunał, kierując się werdyktem sędziów przysięgłych, skazał 
oskarżonego na „cztery lata ciężkiego więzienia, obostrzonego po-
stem co kwartał”. Jako uzasadnienie tego stosunkowo łagodnego 
wyroku – podsądny zdefraudował kwotę 46 389 złotych reńskich 
oraz 3,5 centa – podano: zupełne przyznanie się do winy, brak do-
statecznej kontroli ze strony magistratu, czteromiesięczny areszt 
śledczy, finansowe kłopoty oraz dotychczasową niekaralność.

W tym procesie był tylko jeden skazany. W niecały rok później, 
bo w kwietniu 1898 r. decyzją dyrekcji policji ukarany został Ode-
on. Bezpośrednią przyczyną zamknięcia lokalu była sprawa Hugona 
Kotta, oficera z krakowskiego garnizonu, który „skutkiem trawienia 
nocy i pieniędzy (…) znalazł się w położeniu bez wyjścia, tak iż jedy-
nym ratunkiem honoru stało się dla niego samobójstwo”.

Trybunał, kierując się werdyktem 
sędziów przysięgłych, skazał 
oskarżonego na „cztery lata 
ciężkiego więzienia, obostrzonego 
postem co kwartał”. 



Ogłoszenia

26 kwietnia 2019 r. Wydział Spraw Administracyjnych Urzędu Miasta Krakowa prze-
prowadzi przetarg, którego zwycięzcy uzyskają prawo do wjazdu oraz korzystania z po-
stoju dla dorożek konnych, wyznaczonego w Rynku Głównym. Do rozdysponowania są 
trzy uprawnienia, które będą obowiązywać od początku czerwca 2019 r. do końca 2021 r. 

Znajdujący się w Rynku Głównym postój dla dorożek konnych zlokalizowany jest po-
między ulicami Sławkowską i Floriańską. Na postoju mieści się jednocześnie 18 pojazdów 
zaprzęgowych. Ponieważ uprawnienia do korzystania z postoju przyznawane są odręb-
nie na parzyste i nieparzyste dni miesiąca, łącznie ruch turystyczny w Rynku Głównym 
może być obsługiwany przez 36 dorożkarzy. 

Przetarg zostanie przeprowadzony w formie ustnych licytacji, których przedmiotem 
będzie wysokość miesięcznej opłaty netto za korzystanie z uprawnień. W sali, w której 
odbędzie się przetarg, w czasie jego trwania będą mogli przebywać wyłącznie oferen-
ci zakwalifikowani do uczestnictwa w przetargu, reprezentujący ich pełnomocnicy oraz 
członkowie komisji przetargowej. Zwycięzcami licytacji będą oferenci, którzy zaoferują 
najwyższe stawki. Cena wywoławcza dla każdego z uprawnień jest identyczna i wynosi 
3 tys. zł netto. 

Jakie warunki należy spełnić, aby wziąć udział w przetargu? – Do 19 kwietnia br. na-
leży wpłacić wadium w kwocie 9 tys. zł oraz – już w dniu przetargu – przedłożyć komisji 
przetargowej dokumenty, które są szczegółowo wymienione w ogłoszeniu przetargu – 
wyjaśnia Tomasz Derlatka, Przewodniczący Komisji Przetargowej.

W  przetargu mogą wziąć udział tylko przedsiębiorcy, którzy nie posiadają aktual-
nie obowiązujących uprawnień do korzystania z postoju dla dorożek w Rynku Głównym 
oraz nie mają zaległości finansowych wobec Gminy Miejskiej Kraków z tytułu podatków 
i opłat lokalnych oraz należności cywilnoprawnych.

Pełna treść ogłoszenia jest zamieszczona na stronie Biuletynu Informacji Publicznej 
Miasta Krakowa (www.bip.krakow.pl) oraz wywieszona na tablicach ogłoszeń w budyn-
kach UMK przy pl. Wszystkich Świętych 3-4, przy al. Powstania Warszawskiego 10 i przy 
ul. Wielickiej 28a. Szczegółowe informacje można uzyskać w Referacie Handlu i Usług 
Wydziału Spraw Administracyjnych UMK, al. Powstania Warszawskiego 10, w godzinach 
pracy urzędu, w sali 813 oraz pod numerami telefonów: 12 616-92-48 i 12 616-97-96. 
(TD)

Elżbieta Urbańska-Kłapa

Do konkursów zgłaszać się mogą 
wszystkie osoby i  grupy miesz-
kańców, które z  zaangażowaniem 

tworzą ogrody, pielęgnują zieleń, sadzą 
pnącza. Zgłoszenia przyjmowane są do 
30 maja br. pod nr. tel.: 12 644-27-65 lub 
adresem: e.urbanska-klapa@okn.edu.pl. 
Należy podać imię, nazwisko, adres oraz 
telefon kontaktowy. 

W  dniach 3–9 czerwca odbędą się ko-
misyjne przeglądy zgłoszonych ogródków 
i stanowisk pnączy. Jak zwykle spotkania 

z  komisją oceniającą złożoną ze specjali-
stów będą okazją do merytorycznych kon-
sultacji, udzielania porad, wymiany uwag 
i doświadczeń. Konkursy zakończą się tra-
dycyjnym Spotkaniem Miłośników Ogro-
dów, podczas którego ogłoszone zostaną 
wyniki i rozdane nagrody. 

Konkursy organizowane są pod honoro-
wym patronatem Przewodniczącego Rady 
Miasta Krakowa, w  partnerstwie z  Wy-
działem Kształtowania Środowiska Urzę-
du Miasta Krakowa oraz Zarządem Zieleni 
Miejskiej w Krakowie. 

Konkursy na ogród i pnącze Krakowa 2019

Ogłoszenie o przetargu

Pracownia Animacji Ekologicznej Ośrodka Kultury im. Cypriana Kamila Nor-
wida od 24 lat organizuje ogólnokrakowskie konkursy pn. Ogrody sąsiedz-
kie i Pnącza dla Krakowa, w których mieszkańcy Krakowa mogą pochwalić 
się swoimi ogrodami i pnączami. 

01 / DODA Z ORKIESTRĄ
06 / MAROON 5: RED PILL BLUES TOUR
09 / V URODZINY TAURON ARENY KRAKÓW
11 / IMPACT FESTIVAL 2019:  
TOOL, ALICE IN CHAINS I INNI
18 / KISS: END OF THE ROAD WORLD TOUR
21 / ROD STEWART: LIVE IN CONCERT
22 / MUSE: SIMULATION THEORY  
WORLD TOUR
25-26 / MYSTIC FESTIVAL:  
SABATON, SLIPKNOT I INNI
27-30 / MISTRZOSTWA EUROPY U15  
W ZAPASACH
28 / DIANA KRALL

2019

11-14 / WĘDRÓWKI Z DINOZAURAMI:  
SPEKTAKULARNE WIDOWISKO

KWIECIEŃ

MAJ
04 / ELTON JOHN:  
FAREWELL YELLOW BRICK ROAD
07 / ENRIQUE IGLESIAS: ALL THE HITS LIVE
09-10 / EXPOZYCJA: TARGI FOTOGRAFICZNE
17 / 12 FESTIWAL MUZYKI FILMOWEJ:  
KONCERT DISNEYA – MAGIA MUZYKI
19 / 12 FESTIWAL MUZYKI FILMOWEJ: 
FMF GALA – THE GLAMOROUS SHOW
21 / BENEFIS AGNIESZKI RADWAŃSKIEJ
23 / JAMIROQUAI
29 / TARGI PRACY I PRZEDSIĘBIORCZOŚCI: 
MAJÓWKI Z PRACĄ
30 / ANDRÉ RIEU

CZERWIEC

LIPIEC
10 / MARK KNOPFLER:  
DOWN THE ROAD WHEREVER TOUR

1-3 / XVII MEMORIAŁ HUBERTA  
JERZEGO WAGNERA

09 / ARIANA GRANDE:  
SWEETENER WORLD TOUR
20 / MICHAEL BUBLÉ

04 / DAVID GARRETT & HIS BAND: 
UNLIMITED – GREATEST HITS – LIVE
05 / PREISNER’S MUSIC: 40-LECIE PRACY 
ARTYSTYCZNEJ ZBIGNIEWA PREISNERA
13 / 6 PZU CRACOVIA  
PÓŁMARATON KRÓLEWSKI
18 / POLSKA NOC KABARETOWA 
26 / KONGRES CHRZEŚCIJAŃSKI ROZPALENI.  
ORGANIZATOR LANGUSTA NA PALMIE

11 / LORD OF THE DANCE
22 / HITY BUFFO 
23 / LADY PANK

21 / KONCERT MUZYKI FILMOWEJ: 
WOJCIECH KILAR

14 / THE KELLY FAMILY:  
25 YEARS OVER THE HUMP
15 / KONCERT WALENTYNKOWY: 
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Ogłoszenia

Natura w sztuce – MOCAK 
Człowiek jest jedynym gatunkiem na Ziemi, który zapanował nad naturą. Przez tysiąclecia było to 

panowanie drapieżcy rozkoszującego się swoją siłą. Na szczęście u  ludzi zaczęła wzrastać empatia 
w odniesieniu do przyrody; dostrzegli jej ból, wrażliwość i piękno. Mniej więcej 100 lat temu pojawiła 
się refleksja, że istnienie człowieka ściśle zależy od stanu środowiska. Eksploatacja stopniowo prze-
chodziła w poszukiwanie balansu. Ten powolny proces bardzo wiele o nas mówi. Nic więc dziwnego, że 
stał się również ważnym polem komentarzy artystycznych.

Na wystawie „Natura w sztuce” pokazujemy współczesne prace ponad 70 artystów z wielu krajów, 
wykonane w takich technikach jak malarstwo, fotografia, wideo, obiekt i instalacja. Ekspozycja zosta-
ła podzielona na pięć części: piękno, ekologia, konfrontacja, materia i symbol.

W pracach odnoszących się do piękna artyści utrwalają malownicze widoki, imitują procesy zacho-
dzące w naturze, wywołują wrażenie obcowania z przyrodą oraz dają możliwość kontemplowania jej 
doskonałości. Ekologia to troska o stan środowiska naturalnego, działania na rzecz ochrony przyro-
dy, ale także apokaliptyczne wizje przyszłości, w której natura może zostać przez nas zniszczona. Kon-
frontacja obejmuje zderzenie – lub integrację – artysty z siłami przyrody, próbę stawienia jej czoła, 
porównania sił i włączenia jej w proces twórczy. Materia to wykorzystanie przez twórców elementów 
organicznych, tworzenie przedstawień, które skupiają się na dokładnym oddaniu struktury i ekspresji 
danej powierzchni. Symbol w przeważającej mierze odnosi się do wizerunków zwierzęcych, ilustrują-
cych ludzkie postawy oraz cechy charakteru. (KKK)




